
Depesze z Polski

W 28 rocznicę 
wyzwolenia Węgier

W związku z 28 rocznicą wy­
zwolenia Węgier, Edward Gie­
rek, Henryk Jabłoński i Piotr 
Jaroszewicz skierowali na rę­
ce przywódców WRL: Janosa 
Kadara, Pala Losoncziego j 
Jenoe Focka depeszę gratula­
cyjną, w której czytamy m. in.:

W imieniu Komitetu Cen­
tralnego Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, Rady Pań­
stwa i Rady Ministrów Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej oraz całego narodu pol­
skiego, przesyłamy wam i za 
waszym pośrednictwem brat­
niemu narodowi węgierskiemu 
gorące pozdrowienia i życzenia.

Ze szczerą sympatią i przy­
jaźnią śledzimy wysiłki i osiąg 
nięcia węgierskiego ludu pra­
cującego w realizacji budow­
nictwa socjalistycznego, wyty­
czonego i kierowanego przez 
Węgierską Socjalistyczną Par­
tię Robotniczą. Partia wasza i 
cały naród węgierski wnoszą 
poważny wkład w dzieło poli­
tycznego i gospodarczego umac 
niania jedności socjalistycznej, 
bezpieczeństwa i współpracy 
europejskiej oraz w dzieło bu­
downictwa pokoju na świecie.

Tradycyjna i braterska przy­
jaźń polsko-węgierska, oparta 
o wspólnotę ideologiczną ce­
lów jest rękojmią dalszego roz 
woju wszechstronnej współ­
pracy narodów Polski i Wę­
gier.

Jesteśmy w pełni przekona­
ni, że nasze stosunki, które 
weszły w nowy jakościowo 
etap, czego dowodem są także 
wspólne ustalenia podczas nie­
dawnego naszego snotkania, bę 
dą sie nadal pogłębiać i roz­
szerzać.

Minister spraw zagranicznych 
Stefan Olszowski przesłał z okazji 
święta narodowego Węgierskiej Re 
publiki Ludowej depeszę gratula­
cyjną ministrowi spraw zagranicz­
nych Janosowi Peterowi.

DEPESZE Z ZSRR

Również przywódcy radzieccy — 
Leonid Breżniew, Nikołaj Podgór­
ny i Aleksiej Kosygin przesłali de­
peszę z pozdrowieniami dla naro­
du węgierskiego na ręce przywód­
ców węgierskich Janosa Kadara, 
Pala Losoncziego i Jenoe Focka.

PAP

Posiedzenie Biura Drugi dzień obrad VI Kongresu ZSL

Politycznego KC PZPR
Biuro Polityczne KC PZPR na posiedzeniu w dniu 3 bm. 

omówiło zakres i tryb przygo towania materiałów na IX 
Plenum KC PZPR.
Poświęcone ono będzie 0- 

kreśleniu zadań państwa w 
dziedzinie racjonalnego zagos­
podarowania zasobów pracy 
ludzkiej, prawidłowej polityki 
kadrowej oraz dalszego dosko 
nalenia pracy partyjnych ins­
tancji i organizacji.

Biuro Polityczne zaleciło, 
aby w ramach przygotowań 
do plenum przeprowadzić oce 
nę gospodarowania zasobami 
pracy w zakładach gospodarki 
uspołecznionej, zwłaszcza w 
zakresie kształtowania się za­
trudnienia na tle potrzeb pro 
dukcji, zarówno z punktu wi 
dzenia ilości, jak i kwalifika­
cji oraz pełnego produkcyjne­
go wykorzystania czasu pracy.

Sprawy racjonalizacji za­
trudnienia, troska o to, aby 
zasoby pracy ludzkiej były 
planowo i efektywnie wyko­
rzystane stanowią jedno z pro 
gramowych zadań wszystkich 
organizacji i instancji partyj­

nych. które powinny kształto­
wać atmosferę sprzyjającą wy 
zwalaniu inicjatyw, ujawnia­
niu zdolności i talentów pra­
cowniczych oraz wytwarzać 
klima! szacunku i uznania dla 
dobrej i wydajnej pracy, po­
głębiać procesy kształtowania 
socjalistycznych stosunków 
międzyludzkich.

Szczegółowej analizy wyma 
ga również sytuacja w zakre­
sie stopnia wykorzystania ist­
niejącego potencjału produk­
cyjnego. Jest to niezbędne w 
celu osiągnięcia odczuwalnej 
poprawy w. zakresie wzros.tu 
zmianowości, pełnego wykorzy

Dokończenie na str. 2

Wkład do NFOZ

Prace w zespołach problemowych
W Warszawie kontynuował 3 bm. obrady VI Kongres ZSL.

We wtorek — w drugim dniu Kongresu od wczesnych
ściwego wykorzystywania

godzin rannych delegaci prac owali w 7 zespołach proble­
mowych. Dokonano przeglądu wszystkich dziedzin życia 
społeczno-gospodarczego i kulturalnego wsi oraz określono 
sposoby, jakimi stronnictwo, współdziałając z PZPR, wpły­
wać będzie na ich dalszy dynamiczny rozwój.

S. Olszowski złoży 
wizytę w Jugosławii

W dniach od 5 — 7 bm. na 
zaproszenie wicepremiera i 
sekretarza związkowego spraw 
zagranicznych SFRJ Milosa 
Minica złoży w Jugosławii ofi 
cjalną wizytę członek Biura 
Politycznego KC PZPR, mini­
ster spraw zagranicznych 
PRL Stefan Olszowski. (PAP)

Dobre wyniki
gospodarki morskiej
Dobre rezultaty w pierwszych trzech miesiącach 

skiwały podstawowe działy gospodarki morskiej: 
porty, rybołówstwo.

roku uzy 
stocznie,

Porty morskie przeładowa­
ły ponad 9,7 min ton towarów. 
Taką wielkość przeładunków 
w trzech pierwszych miesią­
cach roku uzyskano po raz 
pierwszy. Rybołówstwo wyko­
nało swe zadania już 24 marca. 
Do końca I kwartału złowiono 
180 tys. ton ryb, tzn. o 20 tys. 
ton więcej niż zakładał plan. 
Najlepsze wyniki uzyskały 
przedsiębiorstwa połowowe: 
„Gryf” ze Szczecina, „Odra” ze 
Świnoujścia i „Koga” z Helu.

Również stocznie przekroczy 
ły planowe zadania I kwarta­
łu przekazując do eksploatacji

21 statków o łącznej nośności
181 ’tys. ton. Odbiorcami 15 z 
tych statków, oprócz armato­
rów krajowych, były: Związek 
Radziecki, Norwegia, Francja i 
Brazylia. Wśród nowo zbudo­
wanych statków znajdują się 
również jednostki prototypo­
we: przemysłowy trawler łow 
czy oraz masowiec — 32 tysię- 
cznik z automatyczną siłownią, 
przystosowaną do pracy bez- 
wachtowej. (PAP)

Projekt zakładu 
opieki zdrowotnej

Pierwszą instytucją, która 
odpowiedziała na apel Edwar­
da Gierka o utworzenie Naro­
dowego Funduszu Ochrony 
Zdrowia, ogłoszony z trybuny 
VII Kongresu Związków Zawo 
dowych, było Biuro Projektów 
Służby Zdrowia. Jego pracow 
nicy zobowiązali się wykonać 
w czynie społecznym do 31 
marca br. typowy projekt 
wstępny zintegrowanego zakła 
du opieki zdrowotnej na około 
800 łóżek. Termin ten został 
w pełni dotrzymany.

Godne podkreślenia jest i to, 
że cały projekt powstał w 
czasie kilkakrotnie szybszym 
niż przewidują' normatywy dla 
tej wielkości obiektu. W toku 
prac został on też wzbogacony 
o pięć dodatkowych koncep­
cji rozwiązań wariantowych, 
pozwalających na adaptację 
projektu do różnych warun­
ków lokalizacyjnych i realiza­
cyjnych.

Projekt łączy harmonijnie 
kilka obiektów niezbędnych do 
spełniania przez zespół opieki 
zdrowotnej jego złożonych fun 
kcji. Uwzględnia on wspólny 
blok zabiegowo-diagnostyczny, 
blok pomocy doraźnej (pogoto­
wie ratunkowe), pawilony spe­
cjalne (zakaźny, gruźliczy) 
oraz pełne zaplecze administra 
cyjno-usługowe. (PAP)

Postępujący proces uprze­
mysławiania kraju, odpływ 
ludności ze wsi do zawodów 
pozarolniczych, a jednocześnie 
po-trzeba intensyfikacji pro­
dukcji rolnej — wszystko to 
stwarza obiektywną koniecz­
ność przechodzenia od trady­
cyjnej gospodarki do nowo­
czesnych, bardziej intensyw­
nych form gospodarowania — 
to główny akcent dyskusji w 
zespole społeczno-organizacyj- 
nych problemów wsi i rolni­
ctwa. Delegaci debatowali 
więc nad sprawami mechani­
zacji prac rolnych, zwłaszcza 
w produkcji zwierzęcej, nad 
zmianami w strukturze użyt­
kowania ziemi i sposobami 
pełnego, intensywnego wyko­
rzystania całego areału, któ­
ry może być użytkowany rol­
niczo. Obradom zespołu prze­
wodniczył członek Prezydium 
NK — Emil Kołodziej.

W zespole, który podjął pro 
bierny kierunków i zadań w 
rozwoju produkcji rolniczej, 
obradującym pod przewodni­
ctwem członka Prezydium NK 
— Longina Cegielskiego, skon 
centrowano się m. in. na spra 
wach wykorzystania szeroko 

rozumianych rezerw rolnictwa. 
Podniesiono więc problem wła

przez wszystkich rolników zie 
mi, popularyzowania nowo­
czesnej gospodarki na użyt­
kach zielonych — co zapew­
nić ma powiększenie własnej 
bazy paszowej gospodarstw 
oraz stosowania racjonalnych 
zabiegów zootechnicznych.

Budownictwo inwentarskie i 
mieszkaniowe, sprawy prze­
strzennego zagospodarowania 
wsi, zaopatrzenia rolnictwa w. 
wodę, elektryfikacja i moder­
nizacja sieci elektrycznej w 
gospodarstwach rolnych oraz
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Tunel pod La Manche

Układ sił we francuskim 
Zgromadzeniu Narodowym
Ogłoszony został skład grup po­

litycznych 490-osobowego francu- 
SMPgo Zgromadzenia Narodowego, 
Wybranego w marcu br. Podział 
mandatów jest nastenujacy.

Grupa Francuskiej Partii Komu- 
nistycznej — 73. grupa Partii So- 
crahstycznej i Puchu Lewicowych 
Radykałów. — 102, gruna rządzącej 
Partii „Unia Demokratów na rzecz 
v Republiki (UDR) — 183, grupa 
« epublikanów Niezależnych” — 
’5, grupa „Reformatorów” — 34 
grupa „Centrystów” — 30, 13 de­
putowanych nie należy do żadnej 
grupy politycznej.

Dotychczasowy minister obrony 
Michel Debre zakomunikował we 
wtorek, iż nie wejdzie do no­
wego rządu francuskiego, które 
go skład podany zostanie w nai- 
niizszy czwartek. (PAP)
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„Mazowsze11 w kraju
Z trwającego ponad dwa mie­

siące tournee po USA i Kanadzie 
powróciło 3 bm. do kraju „Ma­
zowsze”. Zespół dał kilkadziesiąt 
koncertów, które podobnie, jak do 
tychczasowe występy „Mazowsza” 
za oceanem, spotkały się z gorą­
cym przyjęciem.

S. Gorszkow w Iraku
Na zaproszenie Ministerstwa O- 

brony Iraku z Moskwy do Bagda­
du udał się z przyjacielską wizytą 
naczelny dowódca Radzieckiej Ma 
rynarki Wojennej, admirał S. 
Gorszkow.

Walki w Kambodży
Oddziały sił wyzwoleńczych kon 

tynuują operacje bojowe przeciw­
ko oddziałom reżimu Lon Nola. 
Wg. doniesień Agencji Reutera, za 
cięte walki toczą się w okolicach 
miasta Takeo w południowej Kam 
bodży. Amerykańskie bombowce 
strategiczne „B-52’‘ oraz lotnictwo 
taktyczne — w dalszym ciągu u- 
dz.elają wsparcia siłom reżimo­
wym.

Zakończenie podróży El-Zajata
W poniedziałek wieczorem, po 

złożeniu 24-godzinnej wizyty w 
Libanie, El-Zajat, egipski mini­
ster spraw zagranicznych powró­
cił do Kairu, kończąc 25-dniową 
podróż po 9 krajach azjatyckich i 
i arabskich.

Nad układem NRF - NRD

^PRZEGRALIŚMY z ZSRR
W czwartkowym dniu rozgry­

wanych w Moskwie, hokejo­
wych mistrzostw świata padły 
rozstrzygnięcia:

CSRS — NRF 4:2 (1:0. 2:1, 1:1);
ZSRR _ Polska 9:3 (2:1. 4:1, 

’:1). (t)

Obserwator TRR RWP w ONZ
TRR ' RWP wyznaczył Nąuyen 

Van Thiena swym stałym obser­
watorem w siedzibie ONZ w No­
wym Jorku. Agencja Reutera pod 
kreślą, że przybycie Van Thiena 
do Nowrego Jorku uzależnione jest 
m. in. od tego, czy władze amery 
kańskie wydadzą mu wizę.

Koalicja rządowa SPD/FDP prag 
nie, by na porządku dziennym 
pierwszego posiedzenia Bundesta­
gu w maju br. znalazło się drugie 
i trzecie czytanie ustawy ratyfika 
cyjnej układu o podstawach sto­
sunków NRF — NRD, jak również 
związanej z tym ustawy w spra­
wie przystąpienia NRF do ONZ. 
Odpowiedni wniosek frakcje par­
lamentarne koalicji rządowej przed 
stawiły we wtorek w Konwencie 
Seniorów w Bundestagu.

Spotkania mężów stanu 
Finlandii, Szwecji

i Związku Radzieckiego
Na zaproszenie prezydenta 

Finlandii, Urho Kekkonena 
przybył we wtorek do Helsi­
nek z wizytą oficjalną prze­
wodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR, Nikołaj 
Podgórny. Weźmie on udział 
w obchodach z okazji 25 rocz­
nicy podpisania radziecko-fiń- 
skiego układu o przyjaźni, 
współpracy i pomocy wzajem­
nej.

Tymczasem przebywający z 
oficjalną wizytą w Szwecji 
przewodniczący Rady Mini­
strów ZSRR, Aleksiej Kosygin 
zwiedził wczoraj miasto Ave- 
sta — jeden z największych 
w Europie ośrodków produkcji 
stali nierdzewnej.

Do Moskwy udała się we 
wtorek rządowa delegacja Fin 
landii, na której czele stoi wi­
cepremier i minister spraw za 
granicznych Ahti Karjalainen.

Fala terroru w Argentynie
Z Buenos Aires donoszą, że rząd 

wojskowy gen. A. Lanusse otrzy­
mał nadzwyczajne pełnomocnictwa 
w celu zwalczania fali terroru, 
jaka wystąpiła tu w ostatnich 
dniach. Pełnomocnictwa te przy­
znano rządowi po posiedzeniu do­
wódców trzech rodzajów broni, 
którzy obradowali w poniedziałek 
wieczorem.

Ósme spotkanie SALT
W Genewie rozpoczęło się 

wtorek 8 spotkanie w ramach dru
giej serii radziecko-amerykańskich 
rokowań w sprawie ograniczenia 
zbrojeń strategicznych (SALT).

Rezolucja Rady Ligi Arabskiej
Obradująca od soboty w Kairze 

Rada Ligi Arabskiej opracowała 
rezolucję, wzywającą kraje człon­
kowskie do przeciwstawienia się 
zwiększonej pomocy wojskowej 
USA dla Izraela. Podkreślano ko­
nieczność wspólnej akcji arabskiej 
wobec imperialistycznych poczy­
nań Izraela.

Prezydent Meksyku w Londynie
Do Londynu przybył z 4-dniową 

wizytą prezydent Meksyku Luis 
Echeverria Alvarez.

Trwają prace przygotowawcze do budowy tunelu pod kana­
łem La Manche. Na dwóch poziomach przeprowadzone zo­

staną próbne wykopy, celem zbadania gruntu.
Na zdjęciu: wagoniki do wywożenia na powierzchnię ziemi 
z tunelu, drążonego na głębokości 65 m pod poziomem morza.

CAF — AFP

Wysoka ranga światowa
polskiego przemysłu okrętowego

3 bm. minęło 25 lat od historycznego wydarzenia w dzie­
jach polskiego przemysłu okrętowego. 3 kwietnia 1948 r. na 
pochylni Stoczni Gdańskiej położono stępkę pod pierwszy 
polski pełnomorski statek — rudowęglowiec 2.540 DWT na-
zwany imieniem przodującego 
Sołdka.

trasera stoczni — Stanisława

Były to narodziny polskiego 
przemysłu okrętowego, start do

Zaproszenie Czou En-laja
AFP powołując się źródła

oficjalne w Tokio informuje, że 
premier K. Tanaka zaprosił szefa 
rządu ChRL, Czou En-laja do zło 
żenią wizyty w Japonii.

V. AIvarado prezydentem
Gen. J. V. Alvarado pełni od po 

niedziałku 2 kwietnia ponownie 
funkcję prezydenta Peru.

Znów eksplozja w Londynie
We wtorek rano w jednym z 

londyńskich urzędów pocztowych 
w dzielnicy Paddington, eksplodo­
wała bomba przesłana w paczce.
Eksplozja miała miejsce 
zmiany personelu i na 
obyło sie bez ofiar w 
Jest to druga, w ciągu

w trakcie 
szczęście 
ludziach, 
ostatnich

czterech dni, eksplozja w londyń­
skim urzędzie pocztowym.
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dynamicznego rozwoju nowej 
gałęzi naszej gospodarki naro­
dowej, która stała się dziś 6 
eksporterem statków na świę­
cie.

Plonem 25 lat pracy polskich 
stoczniowców i konstruktorów 
okrętowych jest zbudowanie 
wielkiej floty 1.203 statków o
nośności 6.425 tys. ton. Z tej
liczby aż 803 statki o nośności ■ 
4.782 tys. ton wyeksportowa­
liśmy do 22 krajów.

Nasze stocznie budują obec­
nie w ciągu roku 90 statków o 
nośności przeszło 700 tys. 
DWT. Daje nam to 12 miejsce 
w świecie pod względem wiel­
kości budowanego tonażu 
oraz druga pozycję w produk­
cji jednostek rybackich.

Polski przemysł okrętowy 
odegrał i odgrywa nadal znacz­
ną rolę w rozwoju wielu flot, 
zwłaszcza krajów socjalistycz­
nych. Co szósty statek we flo­
cie ZSRR pochodzi z polskich 
stoczni. W rumuńskim rybo­
łówstwie 90 proc, tonażu sta­
nowią trawlery — przetwórnie 
ze znakiem firmowym naszych 
stoczni. Podobnie większość 
floty czechosłowackiej pocho­
dzi z Polski. W ostatnich latach 
wydatnie wzrósł również nasz 
eksport na rvnki krajów za-



Apel OK FJN

Czystość i porządek 
sprawą każdego z nas

Ogólnopolski Komitet Frontu Jedności Narodu zwraca się 
do mieszkańców miast i wsi z apelem o powszechny udział 
w upiększaniu miejsc pracy i zamieszkania, przy porządko­
waniu osiedli mieszkaniowych ulic i otoczenia domów, za­
kładaniu skwerów i zieleńców, sadzeniu drzew i krzewów.

Jak informuje rzecznik prasowy rządu, prezes Rady Mi­
nistrów powołał Radę Legislacyjną, która działać będzie 
przy premierze jako specjalny organ doradczy i opiniodaw­
czy w sprawach tworzenia prawa.

Zwraca się także uwagę na 
potrzebę dbałości o czystość i 
higienę w obejściach gospodar­
skich, podejmowania prac po­
rządkowych na drogach i szła 
kach komunikacyjnych, upięk­
szania szkół, świetlic, klubów 
i innych obiektów użytecznoś­
ci publicznej.

Integralnym elementem 
wzrostu poziomu życia ma­
terialnego społeczeństwa — 
czytamy w apelu — jest kultu­
ra życia człowieka, ład, porzą­
dek, czystość i estetyka środo­
wiska, w którym żyje i pra­
cuje. Ma to ogromny wpływ 
na wyniki jego pracy, warunki 
odpoczynku, na układ stosun­
ków międzyludzkich oraz sta­
nowi ważny czynnik kształtu­
jący stan zdrowia ludności.

Apel wzywa załogi zakładów 
pracy, pracowników instytucji, 
placówek usługowych, handlo­
wych i gastronomicznych, a 
szczególnie młodzież — do po­
dejmowania czynów, zmierza­
jących do podnoszenia estety­
ki miejsca pracy i zamieszka­
nia. Działania społeczne w tym 
zakresie powinny wspierać po-

Kolejne wydanie 
statutu PZPR

Ukazało słę kolejne wydanie sta 
tutu Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej. W wydaniu tym u- 
względnione zostały zmiany i uzu 
pełnienia uchwalone przez VI 
Zjazd PZPR w grudniu 1971 r.

PAP

Nowa linia
Helsinki - Warszawa

3 bm. samoloty Fińskich Linii 
Lotniczych rozpoczęły regularną 
komunikację lotniczą na trasie Hel 
sinki — Warszawa — Helsinki. Sa­
moloty latać będą dwa razy w ty­
godniu: we wtorki i soboty. (PAP)

„Koziołki" nłocq
I LOSOWANIE

1, 22, 38, 40, 44 dod. 23
II LOSOWANIE

6. 15, 17, 35. 43 dod. 33
W 829 grze odbyły się dwa loso­

wania. Wpłynęło 526.944 zakłady 
wartości 1.580.832.— zł. Fundusz 
wygranych wynosi: 869.457,— zł. W 
pierwszym 1 drugim losowaniu nie 
stwierdzono wygranej I i II stop­
nia. Fundusz na wygrane I stopnia 
w następnych grach wynosi 
369.163,— Zł.

W pierwszym losowaniu stwier­
dzono: 40 ..czwórek’’ po 3.345.— zł, 
40 „trójek premiowanych” po 
183,— zł. 1.240 „trójek” po 83.— zł, 
1.202 „dwójki premiowane” po 
27.— zł. 17.507 ..dwójek” po 7,— zł.

W drugim losowaniu stwierdzo­
no: 20 „czwórek’’ po 4.569,— zł, 
53 „trójki premiowane” po 159,— 
zł, 1.069 „trójek” po 59,— zł, 1.174 
„dwójki premiowane” po 25,— zł, 
13.767 „dwójek” po 5,— zł.

Na czterocyfrową końcówkę ban 
deroli 0236 w II losowaniu stwier­
dzono 5 premii a mianowicie, w 
kol. 416 w Śremie na nr banderoli 
690236 samochód osobowy „Syrena 
105”, 4 premie po 10.000.— zł. w 
kolekturach: 91 w Poznaniu, ban 
deroła 680236. kol. 237 w Zbąszyniu 
nr banderoli 240236. 359 w Kaliszu 
nr banderoli 670236 i w kol. 364 
w Gnieźnie nr banderoli 590236.

3113-K1

„Tofo-Lołek"
I LOSOWANIE

9, 20, 25, 30, 36, 40 dod. 3
II LOSOWANIE

15, 20, 22. 33, 35, 42 dod. 18
Końcówka banderoli 2486

Zachmurzenie o charakterze 
zmiennym a miejscami przelotne 
opady śniegu z deszczem i desz­
czu. Temoeratura maksymalna od 
4—8 st. Wiatry dość silne i silne, 
porywiste z kierunków zachodnich 
i północno-zachodnich.
IIIIIIHinillHIIIBIlillflHl 
Dzisiejszy serwis informacyjny 
ooracował Zbyszek Kruszona 
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czynania rad narodowych i 
administracji zakładów pracy.

Zwracamy się do wszystkich, 
do komitetów Frontu Jednoś­
ci Narodu, do organizacji spo­
łecznych, do samorządu miesz­
kańców: wspólnym wysiłkiem 
zmieniajmy obraz naszych wsi 
i miast, by kraj nasz — Pol­
ska Ludowa, stawała się z 
każdym dniem zamożniejsza i 
piękniejsza — głosi apel.

PAP

Prace w zespołach
Dokończenie ze str. 1 

kompleks problemów, związa­
nych z opieką zdrowotną — 
to główne zagadnienia oma­
wiane w dyskusji zespołu po­
święconego problemom zdro­
wia i gospodarki komunalnej. 
Obradom przewodniczył czło­
nek Prezydium NK — Zdzi­
sław Tomal.

Działalność utworzonych nie­
dawno gmin — to podstawowy 
temat, wokół którego koncen­
trowała się dyskusja w zespo­
le rad narodowych i samorzą­
du chłopskiego, który obrado­
wał pod przewodnictwem człon 
ka Prezydium NK — Aleksan­
dra Schmidta. Podkreślono pow 
szechną aprobatę ludności 
wiejskiej dla reformy władz 
terenowych na wsi. Zastana­
wiano się jak działać dalej, aby 
każda gmina jak najszybciej 
stała się prężnym, zwartym 
„mikroorganizmem” społecz­
no-gospodarczym. Podejmując 
problemy samorządu chłopskie 
go najwięcej miejsca poświęco­
no roli i zadaniom kółek rol­
niczych, które muszą stać się 
bardziej aktywnym organiza­
torem działań produkcyjnych i 
społecznych na wsi i w gminie

Zespół pracy wewnątrzorga- 
nizacyjnej stronnictwa, obra­
dujący pod przewodnictwem 
członka Prezydium, sekretarza 
NK ZSL — Edwarda Dudy, zaj 
mował się przede wszystkim 
pracą kół i gminnych komite­
tów ZSL. Najważniejsze ich 
zadanie, które powinno być 
zrealizowane przez te ogniwa w 
coraz ściślejszej współpracy z 
instancjami PZPR — to działa­
nia na rzecz szeroko rozumia­
nej intensyfikacji produkcji 
rolnej. Mówiono o pracy ZSL 
wśród inteligencji wiejskiej i w 
środowisku młodzieży, o potrze 
bie wzmożenia dyscypliny or­
ganizacyjnej i zagadnieniach 
pracy szkoleniowej.

O roli kultury w procesie 
wychowania współczesnego oby 
watela, dążeniach do wyrów­
nania dysproporcji kulturo­
wych między miastem i wsią, 
i w tym kontekście o zada­
niach „zielonej prasy” mówiono 
na obradach zespołu kultury, 
prasy i środków masowego 
przekazu, któremu przewodni­
czył wicęprezes NK ZSL — 
Józef Ozga-Michalski.

Sytuacja szkolnictwa ogól­
nego i zawodowego na wsi, 
związki nauki z praktyką życia 
gospodarczego i społecznego 
wsi, młodzież wiejska na stu­
diach, problemy rozwoju spor­
tu i turystyki na wsi — to nie­
które tylko zagadnienia oma­
wiane w zespole poświęconym 
zagadnieniom oświaty, nauki i 
wychowania oraz kultury fizy­
cznej, sportu i turystyki. Zes­
pół obradował pod przewod­
nictwem członka Prezydium 
NK — Dyzmy Gałaja.

W godzinach^ popołudnio­
wych zakończyło prace 7 zes­
połów problemowych. W dys­
kusji zabierało głos ponad 100 
działaczy stronnictwa.
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Powołanie Rady Legislacyjnej

Porządkowanie i tworzenie prawa 
na miarę naszych potrzeb

Do zadań rady należy wyty 
czanie prawidłowego kierunku 
działalności legislacyjnej. Ra­
da będzie dokonywała okreso­
wych ocen stanu prawa i zgod 
nie z wnioskami wynikający­
mi z takich ocen, opiniowała 
zasady, potrzeby i kierunki 
prac legislacyjnych organów 
administracji państwowej. Bę 
dzie ona również opiniowała 
resortowe programy prac le­
gislacyjnych i sprawozdania z

Po przerwie wznowiono ple­
narne obrady. Odczytano tele­
gramy i listy z życzeniami dla 
Kongresu oraz meldunki o czy 
nach produkcyjnych i społecz­
nych, zrealizowanych dla 
uczczenia VI Kongresu ZSL.

PAP

Posiedzenie Biura
Politycznego KC PZPR

Dokończenie ze str. 1 

stania technicznego uzbroje­
nia pracy oraz mechanizacji 
czynności pracochłonnych i 
doskonalenia organizacji pra-

Zalecono dokonanie kom­
pleksowej oceny i określenie 
zadań w dziedzinie przygoto­
wania, doboru, rozmieszcze­
nia i wykorzystania kadr w 
społecznym procesie produk­
cji.

Zespolenie działalności ins­
tancji partyjnych, administra­
cji gospodarczej, związków za 
wodowych, organizacji mło­
dzieżowych w zakresie prawi­
dłowego zagospodarowania za 
sobów pracy ludzkiej stanowi 
niezbędny warunek realiza­
cji celów społeczno-gospodar­
czych nakreślonych przez VI 
Zjazd PZPR.

Szczegółowe zadania w tym 
zakresie sprecyzuje IX Ple­
num Komitetu Centralnego 
PZPR.

Biuro Polityczne omówiło 
zadania i podjęło odpowiednie 
decyzje dotyczące pełniejszego 
zasnokojenia potrzeb kraju w 
papier oraz lepszego wykorzy 
stania w tym celu krajowych 
zasobów surowca drzewnego.

PAP

Jak zwiększyć 
oddziaływanie teatru

Jak informowaliśmy, Komi­
tet Wojewódzki PZPR w Po­
znaniu organizuje cykl spotkań 
szkoleniowych dla środowisk 
artystycznych i działaczy kul­
turalnych naszego miasta, ce­
lem pogłębienia ich wiedzy w 
dziedzinie aktualnych proble­
mów polityki kulturalnej w na 
szym kraju.

Wczoraj w Sali Konferencyj­
nej KW odbyło się kolejne 
spotkanie z tego cyklu. Wykład 
na temat „Funkcje teatru w 
rozwoju socjalistycznego spo­
łeczeństwa” wygłosił teoretyk 
i krytyk teatralny doc. dr Ste­
fan Treugutt.

Mówca zwrócił m. in. uwa­
gę na dające się dzisiaj zaob­
serwować w działalności tea­
trów w naszym kraju dwie 
przeciwstawne tendencje roz­
wojowe: dążność do powszech­
nej dostępności i do ekspe- 
rymentatorstwa odbieranego 
przez wąskie grono Chodzi o 
to, by obie funkcji nie wyklu- 

ich wykonania, a także ocenia 
ła kierunki rozwiązań propo­
nowanych w aktach prawnych 
o podstawowym znaczeniu.

Wykonanie tych zadań za­
pewnia odpowiednio reprezen 
tatywny charakter Rady. Li­
czy ona 24 członków — przed­
stawicieli nauki i praktyki 
prawniczej. W jej skład we­
szli: Minister Sprawiedliwości, 
Minister Spraw Wewnętrz­
nych, Minister Pracy. Płac i 
Spraw Socjalnych, I prezes 
Sądu Najwyższego, Prokura­
tor Generalny PRL, podsekre­
tarz stanu w Urzędzie Rady 
Ministrów, przewodniczący Ko 
mitetu Nauk Prawnych PAN, 
dyrektor Biura Prawnego w 
Urzędzie Rady Ministrów, dy 
rektor Instytutu Nauk Praw­
nych PAN oraz 15 profesorów 
podstawowych nauk praw­
nych, reprezentujących różne 
środowiska naukowe.

Przewodniczącym Rady Le­
gislacyjnej został prof. dr 
Włodzimierz Berutowicz — 
minister sprawiedliwości, za­
stępcą przewodniczącego: prof. 
dr Zygmunt Rybicki — prze­
wodniczący 'Komitetu Nauk 
Prawnych PAN, a sekreta­
rzem: doc. dr Kazimierz Siar- 
kiewicz — dyrektor Biura 
Prawnego w Urzędzie Rady 
Ministrów.

★
Nie ma takiej dziedziny ży­

cia gospodarczego i społeczne 
go, której nie regulowałyby 
normy prawne. Powołanie Ra 
dy Legislacyjnej jako organu 
doradczego i opiniodawczego 
przy premierze, jest więc fak­
tem którego znaczenie społecz 
ne daleko wykracza poza ra­
my funkcjonowania instytucji 
tradycyjnie związanych z po­
tocznie rozumianą „działalno­
ścią prawną”. Świadczy już o 
tym zakres zadań Rady okreś 
lonych w komunikacie rzecz­
nika rządu.

Rada będzie miała do speł­
nienia istotną rolę, zwłaszcza 
w obliczu trwającego obecnie 
w naszym kraju procesu po­
rządkowania i unowocześnia­
nia prawa Poszczególne resor 
ty opracowują — zgodnie z de 
cyzją Prezydium Rządu z ub. 
roku — własne programy po­
rządkowania przepisów praw­
nych. Opracowuje się też 
zbiorczy program w tym za­
kresie na lata 1973 — 75 o- 
raz propozycje legislacyjne na 

czały się, lecz wzajem uzupeł­
niały, co stanowiłoby jeden z 
warunków wysokiego poziomu 
powszechnej sztuki teatralnej.

Prof. S. Treugutt stwierdził 
też, że teatr, teraz i w przy­
szłości, musi być w coraz wiek 
szym stopniu adresowany do 
ludzi młodych. Jest to obecnie 
jedno z jego najpoważniejszych 
zadań. W tym celu powinna się 
przede wszystkim zwiększyć 
jego atrakcyjność i ranga wy­
chowawcza. Teatr, jako istotne 
narzędzie edukacji humanistycz 
nej społeczeństwa, musi stwa­
rzać wzory życia i ukazywać 
realne sytuacje ludzkie.

W dyskusji, która odbyła się 
po wykładzie, mówiono m. in. 
o sprawach rozwoju teatrów 
amatorskich, młodzieżowych, \ 
studenckich, o potrzebie szer- i 
szego, czynnego uprawiania 
sztuki teatralnej, a także o 
perspektywach teatru w zwiaz 
ku z rozwojem telewizji, (mb) 

okres następnego 5-lecia. Naj­
ogólniej biorąc prace te zmie­
rzają do usuwania starych 
przepisów, nierzadko jeszcze z 
czasów przedwojennych, nie 
odpowiadających wymogom 
współczesnego życia; do stwo­
rzenia podstaw kodyfikacji 
tych dziedzin prawa, w któ­
rych to jeszcze nie zostało zro 
bione; usuwania przepisów 
zbędnych, nieżyciowych.

Chodzi o to, aby prawo sta 
nowiło czynnik stymulujący 
przemiany, zachodzące obec­
nie w naszym kraju, a zmie­
rzające do dalszego dynamicz 
nego, wszechstronnego rozwo­
ju Polski.

Powołanie Rady Legislacyj­
nej jest jednym z wyrazów 
celowego i konsekwentnego 
działania rządu w kierunku 
porządkowania norm praw­
nych, regulujących różne dzie 
dżiny naszego życia i tworze­
nia prawa na miarę dzisiej­
szych wymagań i przyszłych 
potrzeb naszego kraju. (PAP)

Polak w statystyce
Główny Urząd Statystyczny opublikował dane o stanie I 

ruchu naturalnym ludności w Polsce w 1972 r.
Z informacji tych wynika, że 

w końcu ubr. Polska liczyła 
33 min. 202 tys. ludności zaj­
mując pod tym względem 7 
miejsce w Europie i 20 w świę­
cie. Niemal cały przyrost lud­
ności (około 94 proc.) przypa­
dał na miasta. Przybyło w nich 
w ciągu 1972 r. 276 tys. osób, 
podczas gdy nasza wieś po­
większyła się w tym czasie tyl­
ko o 17,2 tys. osób. W konsek­
wencji odsetek ludności miej­
skiej wzrósł z 52,8 proc, w 1971 

’r., do 53,1 proc, w ubr.
Najszybciej wzrastała ludność 

wielkich miast: Warszawy, 
Krakowa, Poznania, Wrocła­
wia i Łodzi, a także woje-

Dni Kultury Ziemi 
Wielkopolskiej w Brnie

Od lat już, 12 konkretnie, 
dwie targowe stolice naszych 
bratnich państw: Poznań i 
Brno oraz obydwa wojewódz­
twa, utrzymują ze sobą ścisłą 
współpracę. Raz w roku przy­
biera ona bardziej odświętny 
charakter. Niedawno w Pozna­
niu i województwie poznańskim 
przebiegały Dni Kultury Wo­
jewództwa Południowo-Moraw 
skiego. Obecnie trwają w Brnie 
i innych miastach tego woje­
wództwa Dni Kultury Ziemi 
Wielkopolskiej.

W kilku brneńskich kinach 
zorganizowany został tydzień 
polskich filmów. Naszą kine­
matografię przedstawiają także 
kina w Gottwaldowie, Jihla- 
wie i innych miastach powia­
towych.

Państwowy Teatr w Brnie 
wystąpił z uroczystym przed­
stawieniem „Na szkle malowa­
ne” Ernesta Brylla, którą to 
sztukę gra już z powodzeniem 
od kilku miesięcy nie tylko na 
własnej scenie, ale występo­
wał z nią także i w Pradze. 
Teatr Lalek „Radość” dał pre­
mierę sztuki Krystyny Miło- 
będzkiej „Tak, tak sieją, mak” 
w reżyserii Leokadii Serafino- 
wicz z poznańskiego „Marcin­
ka”.

„Dniom” towarzyszą także 
liczne odczyty. W Brnie otwar 
to również szereg wystaw o te­
matyce polskiej. Warto dodać, 
że jednocześnie w Ośrodku In­
formacji i Kultury Polskiej w 
Pradze przy Placu Wacława 
otwarta zostąła wystawa foto­
graficzna prezentująca piękno 
i rozwój województwa poznań­
skiego w ramach trwających 
„Dni Wielkopolski nad Wełta­
wą”. (Interpress)

Od 7 bm w Poznaniu
IV Festiwal Piosenki

Studentów Zagranicznych
W tegorocznym ogólnopolską 

Festiwalu Piosenki Studentów Zj, 
granicznych, organizowanym przej 
Komisję Zagraniczną SocjalistyC2, 
nego Związku Studentów Polskiej 
i poznański Pałac Kultury — 
dział weźmie rekordowa liczb* 
przeszło 100 uczestników. Festiwą 
nie służy lansowaniu przebojów 
czy wykonawców — a prezentacji 
elementów kultury narodowej kr* 
jów, z których wywodzi się 30^ 
rzesza studentów zagranicznych , 
Polsce.

Nic więc dziwnego, że tegorocz. 
na impreza nasycona będzie ele. 
mentami folklorystycznymi $ 
państw. Każdy z wykonawców z* 
prezentuje jedną piosenkę polsją 
i jedną w swym ojczystym języ. 
ku. Uczestnicy wywodzą się 
in. z Afganistanu, Algierii, Buigs 
rii, Etiopii, Nigerii, NRD, Francji, 
Sudanu, Stanów Zjednoczonych | 
Związku Radzieckiego.

Poza konkursem wystąpią lau. 
reaci poprzednich festiwali, Między 
narodowy Zespół „Przyjaciele1' 
(Kongijczycy, Algierczycy i Wę. 
grzy) oraz kwartet brazylijski.

Najliczniej reprezentowane śro. 
dowiska stanowią ekipy z Krako. 
wa (33 osoby), Łodzi, Warszawy, 
Szczecina, Gdańska, Lublina, Po. 
znania i Katowic. Poznań reprezen 
tować będzie trzech słuchaczy nad 
warciańskich uczelni. Koncerty 
eliminacyjne rozpoczynają się u 
sobotę 7 bm. Na niedzielę, 8 bm., 
przewidziany jest koncert laurea. 
tów. (ask)

wództw zachodnich i północ­
nych.

Kobiety miały w końcu ubr. 
nadal przewagę liczebną nad 
mężczyznami: było ich 1058 ną 
1000 przedstawicieli płci brzyd" 
kiej-

W rezultacie wkraczania w 
wiek produkcyjny licznych 
roczników „wyżowych” wzro­
sła liczba ludności w tym wie. 
ku, osiągając na przełomie 
ubiegłego i bieżącego roku, 
18.940 tys. osób, czyli o ok. 305 
tys. więcej niż przed rokiem.

GUS stwierdza także, iż mi- 
mo notowanego w ostatnich la- 
tach ^wzrostu liczby urodzeń, 
następuje w Polsce powolny, 
lecz systematyczny proces sta. 
rżenia się ludności. Odsetek 
Polaków w wieku przedpro­
dukcyjnym obniżył się z 32,5 
proc, w 1971 r. do 31,5 proc, w 
ubr. Równocześnie odsetek lud 
ności w wieku poprodukcyj. 
nym zwiększył się analogicznie 
z 11,1, do 11,4 proc.

Powojenny wyż demogra­
ficzny dał o sobie znać w ubr. 
poprzez wzrost liczby nowo 
zawartych małżeństw. Zawar­
to ich mianowicie 307,7 tys., 
czyli o 16,1 tys. więcej, niż w 
1971 r. Tym samym został po. 
bity „rekord” zawartych mał­
żeństw, ustanowiony w 1949 r.

Z drugiej jednak strony 
zwiększyła się także liczba roz 
wodów, których udzielono 38,4 
tys. Był to jednak wzrost tyl­
ko o 2,1 tys. w porównaniu z 
poprzednim rokiem. (PAP)

Dalsze strzały 
w „wojnie dorszowej11

W nocy z poniedziałku na wto­
rek islandzka kanonierka wystrze­
liła pocisk w kierunku brytyjskie* 
go holownika „Englishman”, prz*' 
bywającego na wodach przybrzeż­
nych Islandii dla ochrony prowa* 
dzących tam połowy trawlerów 
brytyjskich.

Rzecznik Islandzkiej Służby 
Ochrony Wybrzeża podał także do 
wiadomości, że islandzka kanoniet 
ka przecięła już po raz drugi sie­
ci brytyjskiemu trawlerowi „R0'1* 
Resolution”, który łowił w obrf* 
bie r-o-milowego pasa wód przy* 
brzeżnych.

We wtorek delegacje NRF 1 
Islandii miały rozpocząć rozmowy 
na temat rozwiązania spornego 
problemu granic wód terytoria1' 
nych wokół Islandii. Rząd island2' 
ki oświadczył jednak, że dopók 
trawlery NRF nie opuszczą islandt' 
kich wód terytorialnych, nie bt 
dzie prowadził żadnych negocjac)1 
z przedstawicielami NRF. (PAP)
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Już nie tylko bratankowie...
Ambicje i możliwości

Przed 28 laty, w dniu 4 
kwietnia 1945 roku zie­
mia węgierska odetchnęła 

wolnością. Po przeszło półrocz­
nych bojach Armia Radziecka 
rozbiła, przepędziła, względnie 
zmusiła do kapitulacji ostatnie 
na Węgrzech jednostki hitle­
rowskie i oddziały rodzimych 
faszystów. Dzień 4 kwietnia 
stał' się od tej pory świętem 
narodowym nowych, ludowych 
Węgier.

Narody nasze z dawien daw 
na były sobie szczególnie bli­
skie, czego swoistym symbo­
lem stało się nieczęsto spoty­
kane w wielkiej rodzinie mie­
szkańców ziemi porzekadło o 
„bratankach”: Polakach i Wę­
grach. Mieliśmy wspólne, pol­
sko-węgierskie głowy korono­
wane i wspólnych bohaterów 
walk o wolność i postęp spo­
łeczny. Rewolucjoniści obu na­
szych narodów walczyli ramię 
w ramię na barykadach Wiel­
kiego Października i w oko­
pach Hiszpanii.

Tradycyjnym więzom przy­
jaźni i sympatii nowej dynami 
ki i nowych treści przydały jed 
nak właśnie przede wszystkim 
przemiany, które nastąpiły w 
obu naszych krajach wraz z roz 
gromieniem hitleryzmu oraz 
wkroczeniem Polski i Węgier 
na droffę socjalistycznych prze 
obrażeń.

Budujące socjalizm pod prze 
wodem swych partii robotni­
czych Polska Rzeczpospolita 
Ludowa i Węgierska Republi­
ka Ludowa stały się mocnymi 
ogniwami wspólnoty socjali­
stycznej, niezłomnymi rzeczni­
kami jej interesów, państwami 
aktywnie działającymi na rzecz 
umocnienia pokoju na świecie. 
Miarą nowej jakości naszych 
więzi w tym względzie może 
być fakt, że właśnie Polska i 
Węgry wybrane zostały ostat­
nio w skład Międzynarodowej 
Komisji Kontroli i Nadzoru w 
Wietnamie. Miara tą jest rów­
nież stałe, konsekwentne dzia­
łanie i wsnółdziałaniA naszych 
obu krajów wraz z ZSRR i in­
nymi naństwami socialistvcz- 
nvrpi na rzecz utrwalenia bez­
pieczeństwa eur^neiskiego: iest 
prvncynialny odoór wobec 
p-ób. ©odważania spoistości 
obozu socialistvczneao, podej­
mowanych zarówno przez im­
perializm, jak i sprzymierza­
jący sie z nim maoistowski 
oportunizm.

Pełna zgodność polityki Pol­
ski i Węgier we wszystkich 
węzłowych sprawach między-

II

W ramach odbywających 
się w Warszawie już od 
ponad 15 lat przeglą­

dów twórczości kina świato­
wego, pokazano w tym roku 
stołecznej publiczności 13 fil­
mów. Zrezygnowano z obo­
wiązującego dotychczas kry­
terium, które kwalifikowało 
jedynie filmy nagrodzone na 
którymś z czterech głównych 
festiwali — wyboru filmów 
dokonuje anonimowy selek­
cjoner. Do udziału w „Kon­
frontacjach” w dalszym ciągu 
jednak zaprasza się filmy wy­
różnione (przykładem „Fran­
cuski łącznik” Friedkina).

Celem programowym przy­
świecającym warszawskiemu 
Przeglądowi jest konfrontowa- 
n>e filmowego dorobku arty­
stycznego na świecie. Przy 
tym nie chodzi o walory arty­
styczne same w sobie, ale o 
wybitne dzieła, śmiało eksoo- 
Pujące treści postępowe, o fil- 
my wywołujące ferment w 
społecznej świadomości. Prze- 
gląd. ten ma oddawać prefe- 
re9cie . twórczości ujawniają- 
Ce\ skomplikowane konflikty 
Polityczne, społeczne i moralne 
dzisiejszej epoki. Taka jest 
deklaracja W jakiej mierze 
Sprezentowany zestaw filmów 
dwe postulaty 'spełnił?

Bez kwestii: filmowy obraz 
Współczesnego świata ukazany 
Podczas tegorocznych „Kon- 
frontacji”, nasuwa dosyć mi­

narodowych zaakcentowana zo 
stała raz jeszcze podczas nie­
dawnej, marcowej wizyty w 
naszym kraju delegacji partyj- 
no^rządowej z I sekretarzem 
WSPR Janosem. Radarem i 
premierem Jenoe Fockiem na 
czele.

Wizyta przywódców węgier­
skich w Polsce, ich rozmowy z 
Edwardem Gienkiem i Piotrem 
Jaroszewiczem potwierdziły 
także pomyślny rozwój współ­
pracy polsko-węgierskiej w ta­
kich dziedzinach, jak zwłasz­
cza współdziałanie gospodarcze 
i naukowo-techniczne. Mamy 
pod tym względem wiele do­
brych, niekiedy pionierskich 
w skali RWPG doświadczeń w 
rodzaju np. „Haldexu” i innych 
mieszanych przedsiębiorstw. Za 
daniem obecnego etapu jest 
doskonalenie form tej współ­
pracy zgodnie z komplekso­
wym programem uchwalonym 
na XXV sesji RWPG, przede 
wszystkim poprzez dalszą spe­
cjalizację produkcji i nowe 
inicjatywy kooperacyjne. I 
znów — o tym, że zadania nie 
pozostają tylko na papierze, 

Nowa rafineria w Szazhalombaffa, uruchomiona w listopadzie ubr. 
osiągnie roczną wydajnoR 3 milionów ton.

Fot. — CAF

W warszawskich „Konfrontacjach

Filmowy obraz 

świata współczesnego
norowe konkluzje. Dominuje 
blok utworów kładących silny 
akcent na krytykę społeczną, 
co prawda w filmach produk­
cji krajów socjalistycznych kry 
tyka ta odnosi się głównie do 
historycznie odległej przeszłoś­
ci. Prawda zarazem, że w dzie­
łach tak znakomitych jak pol­
ska „Perła w koronie” Kutza, 
a przede wszystkim węgierski 
psalm „Dopóki lud prosi” reż. 
Jancso*), chyba najurodziwszy 
utwór tegorocznych „Konfron­
tacji”. Co prawda ryzykując to 
stwierdzenie, zapewne płynie­
my pod prąd powszechnej opi­
nii, przyznającej zdecydowany 
prym Kubrickowi za głośną 
„Mechaniczną pomarańczę”. To 
niezwykły utwór- Tryska eks-

♦) Film ten ma się w niedłu­
gim czasie pojawić na polskich e- 
kranach i zasługuje na odrębne o- 

. mówienie.

świadczyć może np. fakt powo­
łania w marcu br. wspólnego 
polsko-węgierskiego biura koor 
dynującego działania przemy­
słu elektronicznego obu kra­
jów.

W komunikacie końcowym o 
wizycie węgierskich przywód­
ców zaakcentowano potrzebę 
mnożenia i rozwijania stosun­
ków kulturalnych, rozwijania 
szerokiej działalności służącej 
wzajemnej popularyzacji do­
robku obu narodów na tym 
polu. Obok kontaktów central­
nych duże możliwości w tym 
zakresie stwarza bratnia współ 
praca miast: Warszawy i Buda 
pesztu, Lublina i Debreczyna i 
innych.

W dniu 4 kwietnia naród 
polski składa najlepsze życze­
nia dalszej pomyślności we wszy 
stkich dziedzinach narodowi 
Węgier. Składamy te życzenia 
już nie tylko symbolicznym 
bratankom, ale węgierskim 
braciom i towarzyszom wspól­
nej socjalistycznej sprawy.

KRZYSZTOF STRZELECKI

presją doprawdy rzadkiej mia­
ry- Kwestionując zasady mo­
ralności mieszczańskiej, Ku. 
brick nie szczędzi obrazów 
bezwzględności, wyrafinowa­
nego okrucieństwa i sadyzmu. 
Wstrząsa. Przy Alexie, bohate­
rze „Pomarańczy”, postać 
Lafcadio z „Lochów” Watyka 
nu” robi wrażenie świątobli­
wego młodzieniaszka. Realizm 
Kubricka ósiąga rozmiar przej­
mująco ostrzegawczej meta­
fory.

Wśród faworytów znajdował 
się niewątpliwie także Fellini. 
Jego głośna „Roma” to fresk, 
jak gdyby dopełniający dzieła 
Kubricka. Fresk ten składa się 
z wybornie reżyserowanych 
karykatur, w dziesiątkach epi 
zodów i scen wskrzeszających 
miasto młodości artysty, usiłu 
jącego jednocześnie nawiązać 
do Rzymu współczesnego. Od­

Porządek, czystość i ład 
wokół nas nierozerwal­
nie łączą się ze zdro­

wiem i higieną. Im w naszym 
otoczeniu czyściej, tym więk­
sza gwarancja uniknięcia cho 
rób zakaźnych, wynikających 
z brudu i bałaganu. Ale nie 
tylko tak trzeba patrzeć na 
sprawę czystości. Należy w 
niej również widzieć przyczy­
nek do spokoju, przyjemnej 
pracy, do naszej kultury oso­
bistej. W porządku i ładzie 
lepiej się pracuje, przyjem­
niej odpoczywa, wygodniej po 
dróżuje itp.

Stan sanitarno-higieniczny 
kraju stał się przedmiotem za 
interesowania i decyzji naj­
wyższych władz partyjnych i 
państwowych. Znane jest u- 
biegłoroczne pismo Premiera 
w sprawie podjęcia szerokiej 
kampanii na rzecz czystości i 
porządku. Niedawno nato­
miast była o tych zagadnie­
niach mowa m. in. na posie­
dzeniu Biura Politycznego KC 
PZPR, poświęconym proble­
matyce ochrony zdrowia w 
Polsce.

Kiedy dwa lata temu 
„GŁOS WIELKOPOLSKI” — 
wespół z władzami Poznania 
— ogłaszał kampanię pod ha­
słem „PORZĄDKUJEMY PO­
ZNAŃ” i kiedy w zeszłym ro­
ku podejmował akcję zatytu­
łowaną „POZNAŃ WZOREM 
ŁADU” — przyświecały nam 
przede wszystkim cele podno 
szenia stanu sanitarnego mia­
sta i poprawienia jego estety­
ki

Przez cały bez mała rok 
1972 trwała kampania „PO­
ZNAŃ WZOREM ŁADU”, w 
której wskazywaliśmy na to, 
co wymaga poprawy, co wy­
maga likwidacji, na nieporząd 
ki skłaniające do podjęcia 
przeciwko nim miotły i łopa­
ty. ścierki i mydła. Wykorzy­
stywaliśmy w tej akcji sygna 
ły praż głosy czytelników, mie 
szkańców Poznania, a także 
własne spostrzeżenia. Pisaliś­
my o sprawach dobrych, za­
sługujących na oodkreślenie, 
o czynach wymagających na­
śladownictwa i kontynuacji 
na przyszłość, ale też wskazy 
waliśmy złe przykłady. Wska 
zywaliśmy je po to, by,win­
nym zaniedbań, bałaganu, nie 
ładu i brudu przypomnieć, co 
należy do ich obowiązków.

Zaczęła się znów wiosna, 
okres sprzyjający podjęciu ko 
lejnego etapu porządkowania 
miasta: jego ulic, placów i 
parków, zakładów pracy i ich 
otoczenia, szkół, domów i tere 
nów przylegających do nich. 
Dlatego właśnie teraz przypo­
minamy o obowiązku każdego 
mieszkańca. Takim obowiąz­
kiem jest troska o wygląd, es 
tetykę, czystość miasta, o po­
rządek i ład w każdym niemal 
zakątku.

nosi się jednak wrażenie, że 
jeśli autor „Ośmiu i pół” zna­
jąc „tamte czasy” z autopsji, z 
bardzo osobistego przeżycia, 
potrafi ewokować przeszłość z 
przenikliwą maestrią, to rze­
czywistość współczesna zdaje 
się być przed nim zamknięta, 
jakby Felliniemu niedostępna. 
Czyżby starzał się? Końcowa 
partia długiego tajemniczego 
crossu motocyklowych ryce­
rzy, tnących rzymskie bulwa­
ry wzdłuż i w poprzek, jest w 
gruncie rzeczy wizją w proro­
ctwie swoim wielce enigma­
tyczną.

Portret współczesnej cywili­
zacji dopełniają także inne 
tytuły, lecz poza parodią „Dy­
skretny urok burżuazji” Bunu 
ela, szydzącego bezlitośnie z 
mitomanii sfer wyższych, z 
manier i blichtru tak zwanej 
towarzyskiej śmietanki, inne 
utwory jako zjawiska filmowe

Dodatkowym asumptem do 
podjęcia kampanii pod has­
łem „POZNAŃ WZOREM ŁA­
DU” jest zbliżające się święto 
klasy robotniczej — 1 maja. 
Wszyscy pragniemy, by mia­
sto nasze, stolica regionu zna­
nego przecież z zamiłowania 
do porządku i czystości, zaw­
sze promieniowała ładem.

Przysłowiowy „wysoki po­
łysk” można zaprowadzić 
wszędzie, na każdej ulicy i 
placu, w każdym parku, zakła 
dzie pracy czy budynku miesz 
kalnym. Wystarczą do tego

POZNAH
WZOREM
UDI

dwa warunki: troska o czys­
tość tych wszystkich, którzy 

do tego powołani oraz dba 
łpść o porządek każdego oby­
watela. Na każdym kroku: w 
swoim domu, w zakładzie pra 
cy, w szkole, na ulicy. Tylko 
tak zbiorowo pojęta i okazy­
wana troska, tylko wspólny 
czyn i wysiłek przyniosą re­
zultaty oczekiwane w ciągu 
najbliższych dni i tygodni.

Wiele efektów odnotowaliś­
my w naszej akcji „POZNAŃ 
WZOREM ŁADU” w zeszłym 
roku. Pisaliśmy o nich niejed 
nokrotnie. Nie były to zjawi­
ska i fakty — w zakresie pra­
cochłonności — obliczalne w 
złotówkach Ale zawsze wi­
doczne, oczywiste.

Bałagan, brud, niechlujstwo 
są często wynikiem złych na­
wyków, czekania na „kogoś”, 
kto za nas uporządkuje jakiś 
teren czy obiekt. A nawyk do 
bałaganu to także brak dyscy 
pliny społecznej, hołdowanie 
„tumiwisizmowi”, zapomina­
nie o elementarnych, podsta­
wowych wręcz obowiązkach 
społecznych. To także sprawa 
braku kultury osobistej i do­
brego wychowania.

A przgfież to ład, porządek 
i czystość sprzyjają kształto­
waniu zmysłu gospodarności, 
umacniają dyscyplinę i pobu­
dzają inwencję — każdego i 
na każdym kroku. Nie można 
przeto mówić o czystości i po 
rządku bez wiązania tych ele 
mentów z ich znaczeniem eko 
nomicznym społecznym, kul­
turalnym czy pedagogicznym. 
Można by wymienić różne dzie 
dżiny, gdzie właśnie ład, czy­
stość i porządek decydują o 
jakości pracy.

Chcielibyśmy wszyscy, by 
o czystość naszego otoczenia 

nasuwają liczne zastrzeżenia. 
Podziw wzbudza inwencja po­
nad siedemdziesięcioletniego 
twórcy „Yiridiany”, inscenizu­
jącego bezbłędnie żwawy, zdy 
scyplinowany, sarkastyczny 
spektakl. Natomiast niecierpli 
wość widowni wywołują filmy 
przegadane — chilijskie „Co 
robić?” (realizacja zespołowa), 
czy włoska „Sprawa Matei” 
reż. Rosiego, znanego u nas ze 
zrobionych dokładnie według 
tej samej, nużącej recepty: 
„Rąk nad miastem” czy „Sal- 
vatore Giuliano”. Niewolne od 
niekończących się dialogów 
jest skądinąd ciekawe „Ujarz­
mienie ognia” Chrabowickiego, 
historia osnuta wokół biografii 
słynnego radzieckiego konstru 
która rakiet kosmicznych, Sier 
gieja Korolowa. Chrabowicki 
dotknął drastycznych kwestii 
nękających człowieka pochło­
niętego mozołem śmiałych po­
szukiwań, rzucającego wyzwa 
nie światom kosmicznym, a w 
ziemskim obszarze skrępowa­
nego anachronizmem wyobra­
żeń, nie nadążającą moralnoś­
cią, a może po prostu wymy­
kającymi się precyzyjnym de­
finicjom potrzebami ludzkiej 
serdeczności, miłości, uczuć. 
Tu następuje konfrontacja 
punktów widzenia. W filmie 
Chrabowickiego człowiek osta
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dbali przede wszystkim ci, ktÓ 
ryph do tej dbałości powoła­
no. Byłoby to jednak uprasz­
czanie zagadnienia, bo efekty 
mogłyby być (i najczęściej w 
takim przypadku są) szczupłe 
i bardzo jednostronne. Jeśli 
zależy nam na tym, by całe 
miasto świeciło przykładem, 
by cały Poznań chlubić się 
mógł czystością, estetyką i 
ładem — powinniśmy o to za 
dbać wszyscy. Każdy na swo­
im odcinku. Rzecz prosta, że 
w szeregu przypadków pomo­
gą nam władze miasta, dyrek 
cje zakładów pracy, odpowied 
nie służby komunalne, komite 
ty Frontu Jedności Narodu, a 
wraz z nimi komitety osied­
lowe, blokowe i domowe. Nie 
mniej potrzebna jest dobra 
wola wszystkich, każdego z 
nas. I dzisiaj, i jutro. Bo nie 
wystarczy usunąć papierek z 
chodnika dzisiaj, uporządko­
wać natychmiast jakiś traw­
nik czy posadzić nowe drzew­
ka. O wszystkie te symptomy 
porządku, ładu, czystości i es­
tetycznego wyglądu należy 
dbać stale.

Ogłaszając kolejny etap ale 
cji pod hasłem „POZNAŃ 
WZOREM ŁADU”, redakcja 
„GŁOSU WIELKOPOLSKIE­
GO” wyraża przekonanie, że 
mieszkańcy naszego miasta 
zmów wykażą zrozumienie dla 
tak szczytnej kampanii. Jes­
teśmy — wraz z władzami 
miasta — przekonani, że wszy 
scy potrafią dać dowody przy 
wiązania do swego miasta i 
umiłowania go, dowody dąże­
nia do tego, by wszystkim 
mieszkało się w Poznaniu 
przyjemniej. Zakładając zaś, 
że — podobnie jak w poprzed 
nich latach — spotkamy się z 
poparciem naszej akcji oraz 
pomocą w postaci licznych 
sygnałów’ w odniesieniu do te­
go. co ładne, estetyczne i war 
te upowszechnienia oraz po­
chwały, także do tego, co już 
poprawiono, lub co jeszcze 
jest złe. brzydkie i zaniedbane. 
Liczymy na listy i telefony do 
redakcji. Nasz adres: „Głos 
Wielkopolski”, skrytka poczto 
wa 1074, 60-959. Czekamy na 
Wasze listy!

7 kwietnia
Dzień Pracownika
Służby Zdrowia

7 kwietnia jest świętem blisko 
półmilionowej rzeszy pracowni­
ków służby zdrowia.

Partia i rząd uznały sprawy o- 
chrony zdrowia i opieki społecz­
nej za jeden z zasadniczych ele­
mentów polityki socjalnej w Pol­
sce i nadały im wysoką rangę. 
Wyrazem tego jest szereg zasad­
niczych decyzji podjętych w osta­
tnich latach.

Pracownicy służby zdrowia ina­
czej niż dotychczas świętować bę­
dą swój dzień. Zrezygnowano * 
organizowania akademii wojewódz 
kich. Przeznaczone na ten cel fun 
dusze spożytkowane zostaną na do 
finansowanie akcji ko'onii letnich 
dla dzieci pracowników resortu. 
Najbardziej zasłużeni pracownicy 
i działacze związkowi spotkają się 
w tym dniu z kierownictwami wo­
jewódzkich instancji partyjnych i 
administracyjnych. Okolicznościo­
we spotkania organizowane też 
będą przez instytucje i organiza­
cje społeczne, młodzieżowe i regio 
nalne.

Centralnym akcentem obchodów 
Dnia Pracownika Służby Zdrowia 
będzie uroczystość w Teatrze Ope 
ry i Baletu w Poznaniu. (PAP)

„Miasta z folii" 
w trójkącie

Mecsek-Dunaj-Drawa
W „gorącym” węgierskim 

trójkącie między zalesionym 
masywem górskim Mecsek, 
Dunajem i Drawą na południu 
Węgier powstają tzw. „miasta 
z folii”. Wczesną wiosną setki 
ogrodników w tym okręgu wy 
noszą rozsadę z cieplarni i roz 
sadzają w ziemi, a następnie po 
krywają całe pole „dachem” z 
folii. Obecna łagodna wiosna 
i wyjątkowo duże nasłonecz­
nienie — sześć do siedmiu go­
dzin dziennie — uważa się za 
szczególnie rzadki i cenny dar 
orzyrody, dzięki czemu ogrod­
nicy liczą się z możliwością ze­
brania pierwszych wczesnych 
warzyw już na początku kwiet 
nia. (PAD
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W Szczecinko

Kolejna próba 
młodych muzyków

Od 10 do 12 maja odbędzie 
się w Szczecinka piąty z kolei 
konkurs pod nazwą Szczecine­
ckie Dni Młodego Muzyka. Go 
spodarzem imprezy, obejmują­
cej uczniów szkół muzycznych 
I stopnia z klas instrumentów 
dętych drewnianych, blasza­
nych oraz akordeonu — jest 
Państwowa Szkoła Muzyczna I 
stopnia im. Oskara Kolberga 
w Szczecinku.

Do tegorocznego konkursu 
zgłosiły się 24 szkoły muzycz­
ne z całego kraju, m. in. z War 
szawy, Poznania, Łodzi, Gdań­
ska oraz dwie ekipy z NRD. 
Spodziewany jest udział szko­
ły muzycznej z Budapesztu.

Przypomnijmy, że w roku 
ubiegłym zwyciężyła w Szcze­
cinku, zdobywając puchar 
przechodni, szkoła reprezentu­
jąca Wielkopolską — PSM I 
stopnia w Pile, (km)

Nagrody PKO

Monety 
50-ztotowe

W tym roku po raz pierwszy 
rozlosowano wśród uczestni­
ków październikowego konkur 
su PKO, którzy zadeklarowa­
ny wkład utrzymali na książe­
czkach przez okres 4 miesięcy, 
poza 10 samochodami osobo­
wymi, jeszcze dodatkowe na­
grody w postaci srebrnych mo 
net 50-złotowych.

W poznańskim okręgu banko 
wym rozlosowano ogółem 647 
monet o wartości 32 350,—zł.

W oddziałach PKO znajdują 
się już tabele wylosowanych 
monet, a niebawem urzędowe 
komunikaty zawierające po­
wyższą tabelę znajdą się rów­
nież w ajencjach zakładowych 
PKO oraz w urzędach poczto­
wych. (na)

□UGOD
Z KSIĄŻKAMI

„Powłoki malarsko-

Zamiast ciepłych - chłodne początki kwietnia • Zapowiedź 
dalszego spadku temperatury • Tylko ptaki przewidziały

Nasza dekadowa pogodynka
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Jak cię słyszą, tak cię piszą...
Czystość języka, popraw­

ność wymowy oraz kul­
tura żywego słowa za­

wsze były przedmiotem spo­
łecznego zainteresowania. Ze 
społecznej troski wynikają 
więc coraz częściej dziś wyra 
żane ubolewania z powodu 
licznych zaniedbań w sztuce 
mówienia, z której, jak poda- 
je tradycja, słynęli Polacy w 
dawnych wiekach. O tym, jak 
cenną była to sztuka, świad­
czy znane do dziś powiedze­
nie: „pp wyglądzie cię witają, 
a po mowie cię żegnają”...

Szczególnie jednak ważną 
społecznie sprawą było i jest 
kształtowanie mowy dziecka 
oraz czuwanie nad prawidło­
wym jej rozwojem. Problem 
ten od dawna interesował -u- 
czonych i pedagogów. Jędrzej 
Śniadecki na przykład w swym 
poczytnym niegdyś dziele „O 
fizycznym wychowaniu dzie­
ci” pisał: „Należy i to do do­
brego wychowania, aby do­
brze wykształcić narzędzia 
mowy, ażeby dzieci nauczyć 
każde słowo doskonale, wyraź 
nie i czysto wymawiać. I to 
będzie pierwsza istotna nau­
ka, którą dzieci powinny ode­
brać od matki, ojca i piastun­
ki”.

Jednak problemy mowy — 
tej najpowszechniejszej for­
my porozumiewania się ludzi 
— nie ograniczają się tylko 
do spraw wychowawczych. 
Mowa jest przedmiotem zain­
teresowania różnych dziedzin 
wiedzy, przede wszystkim zaś 
— logopedii. Logopedia bo­
wiem, korzystając z dorobku 
takich nauk jak językoznaw­
stwo, psychologia, pedagogika 
i medycyna, zajmuje się za­
gadnieniami kształcenia mo­
wy, jej rehabilitacji w przy­
padkach zaburzeń, a także 
sprawami higieny mowy oraz 
kultury żywego słowa. I cho­
ciaż niektórymi problemami 
kultury żywego słowa oraz 
techniki mówienia zajmowano 
się u nas już dawno (np. re­
toryka była przedmiotem na­
uki szkolnej i jednym ze śród 
ków wychowania w polskich 
szkołach w XVIII wieku), to 
logopedia jest nauką stosunko 
wo młodą.

Główny przedmiot zaintere­
sowań logopedii — rozwój 
mowy dziecka, znajduje się w 
zasięgu naszych codziennych 
doświadczeń językowych. Jak 
Wiemy, uczenie się mowy 
przez dziecko przebiega naj­
częściej w sposób tak natural

nagłe ochłodzenie 

szybko zaatakowało chłodne po­
wietrze z północy i termometry 
wskazują od 5 do 9 st., a w nocy 
znów zjawiają się przymrozki. 
Tylko zachmurzenie umiarkowane, 
okresami duże i niewielkie opady 
oraz zamglenia — zgodne są z prze 
widywaniami synoptyków. No cóż 
— okres chłodniejszy zapowiadano 
także, i miał się on utrzymać do 
połowy miesiąca. Przyszedł prędzej 
i chyba prędzej także ustąpi no­
wej fali ocieplenia.

Właśnie w okresie chłodniej­
szym temperatura w dzień ma 
się wahać od 9 do 13 st., w no­
cy od 1 do 4 st. z możliwością 
wystąpienia przymrozków. Za­
chmurzenie będzie duże z roz­
pogodzeniami i opady. Wiatry 
umiarkowane zachodnie i pół­
nocno-zachodnie. Takiego typu 
pogody należy oczekiwać w 
najbliższych dnia*ch kwietnio­
wych.

A co później? W II dekadzie 
bm. aż po ostatnie dni kwiet­
nia zapowiadana jest pogoda 
ciepła i raczej słoneczna. Tyl­
ko przy końcu miesiąca ma zja­
wić się nowy podmuch arktycz 
nego powietrza. Temperatura 
w dzień wahać się pędzie od 18 
do 24 st. (z możliwością wystą­
pienia nawet wyższych tempe­
ratur) (!), a w nocy od 6 do 10 st. 
Nadal zachmurzenie niewielkie 
lub umiarkowane z możliwoś­
cią burz. Wiatry słabe do umiar 
kowanych z kierunków zmien­
nych, z przewagą południo­
wych. Pod koniec miesiąca moż 
liwe ochłodzenie i wystąpienie 
opadów.

Dni z temperaturą maksy­
malną powyżej 20 st. ma być 8,

ny, że wprost oczywisty. Ale 
jakimż problemem staje się 
ono, gdy ulega zaburzeniu!

Przyczyny zaburzeń mowy 
są bardzo złożone i różnorod­
ne. Pewne zaniedbania wycho 
wawcze oraz brak higieny mo 
wy są wśród nich najpow­
szechniejsze i najlżejsze. Zna­
cznie poważniejsze są zabu­
rzenia spowodowane jakimś 
procesem chorobowym, wro­
dzonymi wadami narządów 
mowy (np. rozszczepami) lub 
upośledzeniem słuchu. Najcięż 
sze zaś to te, które są wyni­
kiem uszkodzenia mózgu. Jed 
nym z najpoważniejszych za­
kłóceń mowy, którego istota 
wciąż jeszcze nie jest dostate­
cznie wyjaśniona, jest także 
jąkanie.

Pomoc logopedyczna realizo 
wana jest najczęściej w ra­
mach form opieki zdrowotnej, 
gdyż skuteczność rehabilitacji 
mowy zależy od współpracy 
całego nieraz zespołu z udzia­
łem lekarza foniatry, psycho­
loga i logopedy. Dlatego też 
poradnie logopedyczne istnieją 
przeważnie przy poradniach 
zdrowia psychicznego, w kli­
nikach bądź w specjalistycz­
nych zakładach leczniczo-wy­
chowawczych. Tam uczą się 
mowy dzieci głuche, rozwijają 
sprawność mówienia dzieci u- 
pośledzone umysłowo, a lu­
dziom dotkniętym afazją, czyli 
utratą zdolności mówienia i 
rozumienia mowy, przywraca 
się możliwość słownego poro­
zumiewania się. Pomaga się 
także przezwyciężać trudności 
mowy dzieciom w wieku szkol 
nym, usuwając tym samym 
częste przyczyny uczniow­

Filmowy obraz 
świata współczesnego

Dokończenie ze str. 3

z temperaturą minimalną po­
niżej 0 st, — 3, z opadami — 
12 dni, pogodnych lub dość 
pogodnych także 12, a z burzą 
4 dni.

Po wielkiej fali ciepła w III de­
kadzie marca, kiedy to termometry 
wskazywały do 20 st. w cieniu, a 
w górach na śnieżnych stokach 
jeździło się w... stroju kąpielo­
wym — mało kto liczył się z więk 
szym atakiem chłodu w najbliż­
szych dniach. Przewidziały to tyl­
ko ptaki, które wprawdzie dobie­
rały się w pary i próbowały zakła­
dać gniazda, to jednak nie spie­
szyły się ze składaniem jaj. Wi­
docznie ęzuły, że ten powiew lata 
w marcu to rzecz złudna i krót­
kotrwała. Obserwowali to leśnicy 
1 rolnicy, wyciągając słuszne wnios 
ki co do dalszego przebiegu pogo­
dy. Okazuje się, że obserwacja 
przyrody, zwierząt i roślin daje 
często lepsze i trafniejsze odpowie­
dzi co do pogody na najbliższą 
przyszłość niż synoptycy.

A co mówią aktualne mapy i 
pogody? Od Skandynawii i 
wysp brytyjskich nadciąga no 
wa zatoka niżowa, a nad po­
łudniowo-zachodnią Europą 
wyrasta klin od wyżu azor­
skiego. Z północy atakuje 
chłód, a od zachodu i połud­
nia — ciepłe powietrze. Na ra­
zie Polska będzie pod wpływem 
fali chłodu, co może doprowa­
dzić do dalszego spadku tem­
peratury, ale za kilKa dni jest 
nadzieja na dotarcie nowej fa­
li ciepła od zachodu i połud­
niowego zachodu. Słowem mar 
cowo-kwietniowy „garniec” 
jeszcze kipi. Zmiany spotkają 
nas zapewne niejeden jeszcze 
raz.

WICHEREK

skich kompleksów i niepowo­
dzeń.

W Poznaniu pracuje liczna 
już i doświadczona kadra „na 
uczycieli słowa” — logopedów. 
Prowadzą oni skuteczną re­
habilitację nawet w przypad­
kach poważnych zaburzeń. O- 
prócz poradni miejskiej dzia­
łają poradnie w każdej z 
dzielnic miasta, a w ośrodku 
przy ul. Słowackiego istnieje 
poradnia dla województwa. 
Wojewódzki zasięg ma rów­
nież poradnia w Okręgowej 
Przychodni Lekarskiej PKP w 
Poznaniu przy ul. Chudoby. 
Potrzebne są jednak dalsze po 
radnie logopedyczne, w nie­
których przynajmniej mia­
stach powiatowych. Rozszerza 
jąc zakres pomocy logopedycz 
nej uwolniłyby one dziesiątki 
małych pacjentów od dalekich 
i uciążliwych dojazdów do Po 
znania.

Poza leczniczymi, rehabilita 
cyjnymi działaniami logopedia 
zainteresowana jest także o- 
gólnymi sprawami kultury 
mowy i żywego słowa. W tym 
zakresie wiedza logopedyczna 
powinna być jak najpowszech 
niej sza, gdyż poprawność wy­
mowy oraz kultura mówione­
go słowa są wymaganiem, sta 
wlanym nie tylko wobec ak­
torów, mówców i spikerów, 
ale wobec każdego z nas. A 
wrażliwość na piękno mowy 
ojczystej oraz dbałość o jej 
kulturę powinny stać się tro­
ską całego społeczeństwa, bo i 
w tym przejawia się nasze u- 
miłowanie języka ojczystego i 
głęboki patriotyzm.

ZBIGNIEW KOSCIELAK

tecznie zwycięża, u Kubricka 
czy u Felliniego nadzieja ule­
ga zachwianiu, a szczególnie 
rekapitulacje Felliniego mani­
festują porażkę samotnej isto­
ty ludzkiej.

Wątkiem drugim, dominują­
cym w owym niezrównoważo­
nym artystycznie przeglądzie 
jest wojna, jej marazm, jej 
fatalne skutki, wryte nieod­
wracalnie w psychikę jej uczę 
stników i ofiar. Elia Kazan u- 
prawia kino stare, lecz jego 
„Goście”, koszmarna opowieść 
o deprawujących konsekwen­
cjach udziału amerykańskich 
żołnierzy w agresji wietnam­
skiej, wywołuje wstrząsające 
wrażenie. Mistrz tej miary, co 
Kazan, wydobywa z filmu 
wszystkie posłuszne mu środ­
ki. Rozgrywa ponury dramat z 
całą motywacją urazów psy­
chicznych, etycznej relatywi­
zacji sankcjonowanej przez 
wojnę rujnującą ludzki spo­
kój. Podobną tematykę podjął 
obraz francuski „Mieć 20 lat 
w Aures” reż. Vautiera, będą­
cy z kolei jakimś rodzajem do 
pełnienia treści pamiętnej 
„Bitwy o Algier” Pontecorvo, 
a dowodzący głębokiego bez­
sensu tamtej interwencji. In­
ne pozycje przeglądu znów 
zbyt bardzo literackie, przega­
dane zanadto, rozwlekłe w 
epickiej narracji i z górnym 
tonem „Konfrontacji” w żaden 
sposób nie licujące.

Można by z łatwością wypi­
sać tuzin filmów, które miały 
pierwszeństwo w udziale w 
tegorocznych „Konfronta­
cjach”. Widownia spodziewa 
się większego urozmaicenia ar 
tystycznych propozycji. W 
tym roku zabrakło kina szwe 
dzkiego, japońskiego! Kilka 
dzieł wybitnych do za mało, 
jak na imprezę pod jej zobo­
wiązującym tytułem.

HENRYK TRONOWICZ

Hokejowe MŚ

Pierwsza wielka
niespodzianka w Moskwie 

| Szwecja - CSRS 2:0, ZSRR - Finlandia 8:2
W poniedziałek, trzecim dniu odbywających się w Moskwie ho­

kejowych mistrzostw świata grupy „A” doszło do pierwszej kon­
frontacji „wielkiej czwórki”. I już w pierwszym pojedynku rozegra­
nym po południu między obrońca tytułu mistrza świata — Czecho­
słowacja oraz Szwecja zanotowano olbrzymia niespodziankę. Zwy­
ciężyli Szwedzi 2:0 (0:0, 0:0, 2:0). Bramki zdobyli Soederstroem w 
55 min. oraz Lundstroem w 58 min.

Był to pojedynek godny finału 
mistrzostw świata. Przez pełne 60 
min. na lodowisku walczyły bez­
pardonowo o krążek dwie rów­
norzędne drużyny. Zakończeniem 
dla wszystkich była doskonała 
forma, a głównie taktyka Szwe­
dów. Wobec finezyjnie grających 
Czechosłowaków zastosowali oni 
krótkie, agresywne krycie i atak 
już . na tercji przeciwnikai Ten 
system w pełni zdał egzamin. Mi­
strzowie świata już od pierwszych 
minut wybici zostali z uderzenia, 
ich doskonała technika zdała się 
na nic wobec „muru" Szwedów, 
stanowiącego przeszkodę nie do 
przebycia. Sporadyczne przeboje 
Czechosłowaków nie przynosiły 
efektu, gdyż w bramce przeciwni 
ków znakomicie spisywał się Ab- 
rahamsson.

Drużyna Czechosłowacji najlep­
szego swego zawodnika miała w 
bramkarzu — Holecku. Przez 55 
minut dzielnie bronił swej świą­
tyni. Był najlepszym zawodnikiem 
na lodzie. Na 5 min. i 29 sek. przed 
końcem meczu obronił on silny 
strzał odbijając krążek przed sie­
bie, a nie pilnowany Soeder­
stroem wepchnął go do siatki. W 
3 min. później Szwedzi po ładnej 
akcji zdobyli drugiego gola.

♦

W wieczornym meczu sensacja 
znów wisiała w powietrzu. Wice­
mistrzowie świata — drużyna 
ZSRR wygrała po ciężkiej walce 
z Finlandią 8:2 (3:0, 1:2, 4:0).

Przed meczem spodziewano się 
łatwego zwycięstwa gospodarzy 
turnieju. Opinia ta. potwierdziła 
się tylko *w pierwszych 15 minu­
tach, w których hokeiści ZSRR 
uzyskali prowadzenie 3:0. Finowie 
nie załamali się straconymi bram­
kami, lecz wzmocnili tempo gry. 
Kilka nieudanych zagrań druży­
ny ZSRR sprawiło, że gospodarze 
zaczęli grać coraz bardziej ner­
wowo. Wykorzystali to Finowie, 
uzyskując wyraźną przewagę, uwi 
docznioną zdobyciem 2 bramek. 
Zasłużenie wygrali tercję. Przewa 
gę utrzymywali jeszcze na począt 
ku trzeciego okresu gry. W miarę 
upływu czasu zaczęły ich jednak 
opuszczać siły, a hokeiści ZSRR 
ponownie ruszyli do huragano­
wych ataków. Ich wynikiem było 
zdobycie kolejnych 4 bramek w 
okresie końcowych 13 minut gry.

Lekkoatletyka

IX wiosenny cross 
w Ostrzeszowie

8 kwietnia 1973 roku o godzinie 
11 na trasach wokół Stadionu Miej 
skiego w Ostrzeszowie odbędzie się 
cross zorganizowany dla uczcze­
nia XXX-lecia Ludowego Wojska 
Polskiego i 50-lecia istnienia Pol­
skiego Funduszu Olimpijskiego. 
Powoałny został 25-osobowy ko­
mitet organizacyjny IX Wiosenne­
go Crossu pod przewodnictwem I 
sekretarza KP PZPR Kazimierza 
Piaseckiego.

Rozegrane zostaną biegi w nastę­
pujących dystansach: bieg senio­
rów na 6 000 m, i 3 000 metrów, se 
niorek na 2 000 m, juniorów star­
szych na 3 000 m, juniorów na 2 000 
m, juniorek starszych na 2 000 m, 
juniorek na 1 500 m, młodzików na 
1 500 m, młodziczek na 1 000 m, 
bieg trenerów nie będących czyn­
nymi zawodnikami na 1 000 m i 
bieg old boyów na 1 000 metrów. 
Zwycięzcy poszczególnych biegów 
otrzymają puchary, nagrody rze­
czowe oraz pamiątkowe proporczy­
ki. (HP)

Żużel

Przygotowania do sezonu
Start Gniezno zorganizował tur- 

niej par na żużlu, rozegrany po. 
między zawodnikami gnieżnieński- 

J mi. Zawody były przeglądem 
i możliwości zespołu Startu przed 
j rozgrywkami w II lidze. Imprezę 
j zorganizowano społecznym sump­

tem, a kibice zamiast wykupywa­
nia biletów wstępu, wrzucali do 
skarbonek przy bramach stadionu 
dobrowolne datki. W sumie zebra­
no 7 249 zł, przeznaczając je na 
Narodowy Fundusz Ochrony Zdro­
wia.

W > zawodach zwyciężyła para A. 
Swostek i G. Sikora, zdobywając 
18 piet. Drugie miejsce zajęli W. 
Rutk/iwski (zdobywca 12 pkt. i 
najlepszego czasu dnia — 78,1 seK) 
wra^ z W. Koronką — 15 pkt.

Również dobrze spisali się mło­
dzi zawodnicy Startu, którzy pod 
koniec ubiegłego sezonu zdobyli 
licencje. Najleniej z nich wypadł 
W. Chmielewski — 7 pkt.. E. Bła- 
szak j W. Koronka wykazali duże 
umiejętności jazdjj. (v)

*

Ze względu na stale wzrastające 
zainteresowanie turniejami par na

TABELA
PO TRZECH DNIACH TURNIEJU
1. ZSRR 4:0 25— 3
2. Szwecja 4:0 13— ?.
3. CSRS 2:2 u— j
4. Finlandia 2:2 10—n
5. NRF 0:4 1—25
6. Polska 0:4 3—25

(ot)

Halowe starty 
łuczników Poznania

Łucznicy przeprowadzają już tre. 
ningi na otwartych kortach ale, 
przed oficjalnym otwarciem sezo- 
nu letniego, wystąpią jeszcze w 
ogólnopolskich, halowych zawodach 
kontrolnych. Odbędą się one 7 i 8 
bm. w Opolu. Barw Poznania bro. 
nić będzie 10 łuczniczek i łuczni­
ków, reprezentujących barwy Sur. 
my i Warty.

Następną imprezą, na torach w 
Poznaniu, będą drużynowe mi- 
strzostwa Polski, w których miej, 
scowa Surma, prowadząca w ta. 
beli rozgrywek 1972/73 r. broni ty. 
tulu mistrza Polski, (p)

Aktualności sportowe 
z Obornik

Mistrzostwa pow. obornickiego 
szkół średnich w piłce siatkowej 
odbyły się w sali Technikum 
Mechanicznego w Rogoźnie. Bar­
dzo dobrze spisały się reprezenta­
cje tamtejszego Liceum Ogólno­
kształcącego. W finale chłopców 
spotkała się bowiem I jego druży­
na z II — wygrała I — 2:9 (6.4); 
III lokatę zajęli gospodarze turnie 
ju. Do finału dobrnęły również li­
cealistki. które jednak uległy no 
ciekawej grze faworytkom — siat 
karkom rogozińskiego Technikum 
Rachunkowości Rolnej 0:2 (—5, 
—5),

W klubie PDK w Obornikach ro­
zegrano indywidualny turniej sza­
chowy z udziałem reprezentantów 
dwóch klubów — młodzieżowego 
przy PDK i ZMS „Iskra”. Zdecy­
dowanie lepsi okazali się ZMS-ow- 
cy, wywalczając trzy pierwsze no- 
zycje w kolejności: Marian Różyc­
ki, Czesław Kabat 1 Andrzej Rataj 
czak.

W ramach zorganizowanych 
przez Redakcję „Przeglądu Spor­
towego’’ rozgrywek szkolnych w 
piłce nożnej o Puchar Polski, jede 
nastka ZSZ Oborniki gościła Tech­
nikum Mechaniczne z Piły. Oba ze­
społy reprezentowały szkoły po­
nadpodstawowe swych powiatów. 
Do następnej rundy przeszli oborni 
czanie. odnosząc zasłużone zwycię­
stwo 3:1 (0:1).

Przy Przedsiębiorstwie PGR Ob- 
jezierze istnieje jedyna w powie­
cie i jedna z niewielu w Wielko- 
polsce — wiejska sekcja akrobaty* 
ki sportowej. Jej stałe zajęcia od­
bywają się od września ub. roku 
i uczestniczy w nich 16 chłopców. 
Obecnie pilnie oni trenują, przy- 
gotowując się do ogólnopolskich 
zawodów młodych talentów w kla­
sie II, które mieć będą miejsce 
w czarwcu br. w Toruniu, (pbop)

PIŁKARSKI TURNIEJ UEFA
W Rozegranym w Stambule eli­

minacyjnym meczu piłkarskim 
grupy IX w ramach turnieju 
UEFA juniorów drużyna ZSRR zre 
misowała z Turcją 1:1 (0:0). 
szy mecz tych drużyn w Tbilisi 
wygrali juniorzy radzieccy 3:2.

czarnym torze oraz dla większego 
uatrakcyjnienia spotkań ligowych 
Główna Komisja Sportu żużlowego 
PZM wprowadziła do swego ka­
lendarza sportowego na rok I4 * * * * 9’3 
rozgrywki o mistrzostwo Polski na 
żużlu par klubowych dla drużyn 1 
i II ligi.

4 OSP lakiernicze. Poradnik”
Z A / / — praca zbiorowa, wyd. 
/ /A / / II. Dla rzemieślników, 
1/ V I mistrzów, techników, 

inżynierów. Str. 887, 
145,— zł.

Karol Wajs — „Linie pierwiast­
kowe w automatyce. Problemy i 
zastosowania”. Dla pracowników 
naukowych i inżynierów automa­
tyków, studentów. Str. 231, 32,— zł.

Prognoza na kwiecień prze­
widuje, że średnia tem­
peratura tego miesiąca bę 

dzie powyżej normy, a suma 
opadów w normie lub nieco po­
niżej. Tu warto przypomnieć, 
że normy kwietniowe dla Pol­
ski centralnej wynoszą gdy 
idzie o temperaturę plus 7,6 
st., a suma opadów około 
38 mm.

Początek miesiąca miał być cie­
pły. Temperatura w dzień miała 
się wahać od 14 do 18 st., w nocy 
od 3 do 5 st. Tymczasem zbyt

MP par Klubowych nie są od­
dzielną imprezą, prowadzone ono 
będą w ramach rozgrywek ligo­
wych, lecz oddzielnie punktowa­
ne. Po zakończeniu każdego spot­
kania mistrzowskiego (I i H lig” 
przeprowadzone zostaną dwa bies* 
z serii mistrzostw par. Każda Para 
klubowa spotka się z każda 
pozostałych zespołów danej 
czterokrotnie — dwa razy na włas­
nym torze i tyleż razy na torz 
przeciwnika. .

Jak wynika z regulaminu m' 
strzostw nar, każdy klub żużlów 
ma obowiązek zgłosić do tyc 
mistrzostw w bieżącym roku naj­
wyżej trzech zawodników. Z tr°?' 
ki tej każda drużyna może wy­
stawić do meczu dowolna Par£ 
Trzeci żużlowiec pozostaje w rj 
zerwie, i ma prawo wystartowa 
tylko w określonych przypadaj



Przetargi raca © Nauka
Poznańskie Zakłady Papiernicze w Poznaniu, ul. Lakiernika samoehodnwn naskowa 4/5 ogłaszają PRZETARG N1EOGRANICZO- go' sS^dzieSego oraż 

I ucznia przyjmę. Oferty 
na ’ „Prasa" Grunwaldzka 19

ny na
ADAPTACJĘ części budynku wykończalni n- 
drukarnię w Fabryce Papieru „Malta”, Poznań 
ul. Wolkowyska 32. dla 404'57g.

Krawiecka Spółdzielnia Pracy „Moda“
UPRZEJMIE INFORMUJE PT. KLIENTÓW, źe

DYREKCJA ZAKŁADÓW 
PRZEMYSŁU METALOWEGO 

H. Cegielski Poznań
OGŁASZA

Termin wykonania robót do 30 września 1973 roku
Oferty należy składać w terminie 14 dni od daty 

ukazania się przetargu
Wszelkich informacji związanych z adaptacją udzie­

la Dział Głównego Mechanika PZP, ul. Wolkowyska 
32.
-W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 

państwowe, spółdzielcze oraz koncesjonowane zakła­
dy prywatne.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta bez podania

Sprzątaczka potrzebna.
Poznań, Dąbrowskiego 8 
m. 3. Zgłoszenia godz. 
16—H8. 41919g

PRZENIESIONE ZOSTAŁY zapisy na rok szkolny

przyczyn. 2842-K1

Uczniowie do zawodu in­
stalatora centralnego o- 
grzewania, wody, kanali­
zacji, gazu potrzebni. Tel. 
653-95 wieczorem.
________ 40697g

NASTĘPUJĄCE ZAKŁADY USŁUGOWE:

Państwowe Technikum Rolnicze Gospodarstwo Szkol­
ne w Międzychodzie, ul. Boh. Stalingradu 10, ogłasza 
PRZETARG NIEOGRANICZONY na

REMONT KAPITALNY, z modernizacją chlewni.
Termin wykonania do 31 maja 1973 r.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i osoby prywatne.

Dokumentacja do wglądu w biurze gospodarstwa.
Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w ciągu 10 dni 

od ukazania się ogłoszenia w gazecie.
Zastrzega się dowolny wybór oferenta bez poda-

Rencistka zaopiekuje się 
samotną osobą (mogącą 
chodzić) na dobrych wa­
runkach w powiatowym 
lub małym mieście. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 334p.
Uczeń potrzebny. Cukier­
nia — Luboń, Waryńskie-
go 7. 41475g‘

• Zakład nr 4 z ul. Ceerwonej Armii 27
— krawiectwo lekkie damskie

NA UL. WROCŁAWSKĄ 9
® Zakład nr 27 z ul. Wrocławskiej 9

— krawiectwo ciężkie damskie i męskie 
NA UL. 27 GRUDNIA 12 (I piętro)

• Zakład nr 14 z ul. Czerwonej Armii 75 
— krawiectwo ciężkie damskie i męskie 

NA UL. SŁOWIAŃSKĄ (pawilony).

do klasy l '
Trzyletniej 'Zasadniczej Szkoły Zawodowej 

dla młodocianych o specjalnościach: 
„tokarz” * „Ślusarz — spawacz” 

oraz do klasy I
Czteroletniego Liceum 

dla młodocianych o
„MECHANIK obróbki

WARUNKI PRZYJĘCIA :

Zawodowego 
specjalności 
skrawaniem”.

nia przyczyny. 722-K2

Pracownicy poszukiwani

Ucznia pełnoletniego przyj 
mie nowoczesny warsztat 
mechaniki pojazdowej. 
Zgłoszenia OSSO, Rumun

2630-KI

1. Ukończona szkoła podstawowa 8-klasowa 
1 nie przekroczony 18 rok życia.

Ł Stan zdrowia pozwalający na wykonywanie 
zawodu.

3. Pozytywne orzeczenie Komisji Kwalifikacyj­
nej naszej szkoły.

WYMAGANE DOKUMENTY J

ska 1. 41218 g
poznańska Spółdzielnia Mleczarska zatrudni zaraz 
terenu m. Poznania i powiatu poznańskiego:

— St. INSPEKTORA d/s kontroli wewnętrznej
— St. MASZYNISTKĘ poza halą maszyn

z Czeladnik, uczeń potrzeb 
ni zaraz Stolarnia Jaro- 
chowskiego 10. 41182g

25 KOBIET do produkcji III-zmianowej
5 MĘŻCZYZN do prac pomocniczych w 
dukcji

pro-
Kupno • Sprzedaż

— 4 PALACZY z uprawnieniem obsługi kotłów 
wysokoprężnych

_ 2 POMOCNIKÓW palaczy
— 3 ELEKTRYKÓW z grupą bhp
— 3 MAGAZYNIERÓW do magazynu nabiałowego
— 2 KIEROWCÓW wózków akumulatorowych
— 2 AJENTÓW do kiosków mleczarskich.

wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w mle­
czarstwie.

Zgłoszenia przyjmuje 1 informacji udziela Sekcja 
Kadr Poznań, ul. Dzierżyńskiego nr 382, pokój nr 10,

Akordeon niemiecki lub 
włoski kupię, oferty „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
41804g.
Grzejniki centralnego o- 
grzewania wykonuję. Poz 
nań — starołęka, ul. Or­
ląt 17, tel. 741-23 . 39248g
Sprzedam Pannontę. Tel. 
565-73, po godz. 19. 40943g

telefon 200-61. 2563-K1 Wózek inwalidzki sprze­
dam. Adres wskaże „Pra

Zasadnicza Szkoła Budowlana dla Pracujących Poz­
nańskiego Zjednoczenia Budownictwa w Poznaniu, 
ul. Grunwaldzka 152 — zatrudni

WYCHOWAWCĘ w internacie zaraz
WYCHOWAWCĘ w internacie 1. V. br

Warunek wykształcenie pedagogiczne, szerokie
zainteresowania oraz zamieszkanie na terenie inter-
natu w służbowym pokoju. 

Szczegółowe informacje — tel. 67-20-49. 3095-K1

sa” Grunwaldzka 
41343 g.

dla

Sprzedam barak mieszkał 
ny i samochód Star 26, 
Leszno, tel. 43-14. 340p
Sprzedam Pannonłę, stan 
bardzo dobry. Leszno — 
Zwycięstwa 6 m. 4. 328p

Wielkopolskie Przedsiębiorstwo Sprzętowe 
nlctwa w Poznaniu, ul. Dziadoszańska 10, 
do pracy zaraz na terenie m. Poznania 
— INŻYNIERÓW mechaników, elektryków

Budow- 
przyjmie

Sprzedam przepiórki ja­
pońskie hodowlane. Lesz-
no, Bema 9. 33 6p

lanych z praktyką w eksploatacji sprzętu 
lanego — na stanowiska kierownicze

t- TECHNIKÓW mechaników i MISTRZÓW

budow-
budow-

mecha-

Nową dachówkę, sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 38748g

Zawiadamiamy uprzejmie członków 
Poznańskiej Spółdzielni Spożywców, 

„SPOŁEM”
źe w dniu 26 kwietnia 1973 r. o godz. 15.30 

odbędzie się

WALNE ZGROMADZENIE
PRZEDSTAWICIELI

z

w świetlicy ZNTK w Poznaniu 
przy ulicy Roboczej 4 

następującym porządkiem obrad:

Ł

3.

5.
6.

© Nieruchomości
Szczepankowo! Willę stan 
surowy, sprzedam. Auto­
bus 50 m. Tel. 673-669, po 
16, lub Kopanina 69.

39720g
Gospodarstwo z dużymi 
budynkami gospodarczymi 
a małą ilością ziemi wzglę 
dnie 200—300 m! pomiesz­
czenia na duży zakład rze 
mieślniczy — lub parcelę 
pod zabudowę takiego o- 
biektu w rejonie Szamo­
tuł, Obrzycka, Wronek — 
wydzierżawię lub kupię. 
64-520 Obrzycko, skrytka

3.

w dniu dokonywania zapisu należy dożyć: 
Kartę zgłoszenia do szkoły (wydaje sokoła 
podstawowa) 
Życiorys
Świadectwo zdrowia ucznia kończącego 
szkołę podstawową
Cztery fotografie.

ników maszyn budowlanych ze znajomością 
sprzętu budowlanego (koparki, spycharki, żura­
wie) — na stanowiska starszych majstrów i maj­
strów
TECHNIKÓW drogowych, kolejowych lub budow­
lanych ze znajomością budowy 1 eksploatacji to­
rowisk oraz eksploatacji maszyn budowlanych — 
na stanowiska inspektorów technicznych 
TECHNIKA z praktyką w gospodarce materiało­
wej lub zaopatrzeniu — na stanowisko kierowni­
ka bazy materiałowej;
TECHNIKA z ukończonym kursem bhp III stop­
nia w budown. — na stanowisko inspektora bhp.

Wózki dziecięce, najnow­
sze modele — poleca Cz. 
Szczepańska, Czerwonej 
Armii 61, w podwórzu.

40067g
Sprzedam motocykl MZ- 
ES-250. Poznań, ul. Opa- 
lenicka 19 m. 2. 417O9g
Zgrzewarkę do folii 1 kW 
oraz balans, sprzedam. — 
Adres wskaże ,,Prasa" — 
Grunwaldzka 19 dla 4147Gg

EKONOMISTĘ z wykształceniem wyższym lub
średnim z praktyką w rewizji w budown. — na 
stanowisko rewidenta zakładowego

— TECHNIKÓW EKONOMISTÓW z praktyką — na 
stanowiska starszych księgowych

— MASZYNISTO^ spycharek, koparek, sprężarek, 
żurawi wieżowych i żurawi samochodowych

— MECHANIKÓW maszyn budowlanych oraz silni­
ków spalinowych

— ELEKTRYKÓW: nawijaczy silników elektrycz­
nych, remontowych silników elektrycznych

— ELEKTROMONTERÓW urządzeń dźwigowych
— Ślusarzy, tokarzy, spawaczy i szlifie­

rza.
Dla pracowników zamiejscowych gwarantujemy 

bezpłatne zakwaterowanie. Pracownicy otrzymują 
odzież roboczą oraz inne świadczenia w/g Układu 
Zbiorowego Pracy w Budown.

Przedsiębiorstwo dowozi pracowników do pracy 
autobusem.

Zgłoszenia osobiste lub pisemne przyjmują Działy: 
Zatrudnienia i Płac lub Osobowy — Przedsiębiorstwa.

2999-KI

Maszynę do liczenia elek 
tryczną, wlelodziałaniową 
— sprzedam. Tel. 425-85.

410968

• Samochody
Sprzedam Syrenę 104, Te 
lefon 523-22, w godz. 16—
20. 41901g
Uszkodzone nadwozie — 
Skoda 10GS, sprzedam. O- 
siedle Plewiska, Polowa 
37, od godz. 17—20.

41207g
Sprzedam Wartburga 100(1, 
stan dobry. Telefon 564-73,
po godz. 16. 41.322g

Sprzedam Fiata 125p, 1968 
I rok. cena 107 tys. Telefon

746-34. 4U02g
KM

7.
8.

9.
W

Zagajenie, uchwalenie regulaminu obrad, 
wybór prezydium i komisji oraz sprawo­
zdanie z realizacji uchwał poprzedniego 
zgromadzenia.
Sprawozdanie Zarządu z działalności w ro­
ku 1972 oraz plan działalności na rok 1973. 
Sprawozdanie Rady Spółdzielni z działal­
ności w roku 197'2 z jednoczesną oceną pra­
cy członków Zarządu przez Radę Spółdziel­
ni i zgłoszeniem wniosku o udzielenie Za­
rządowi skwitowania.
Ocena działalności „Społem" PSS przez Za­
rząd „Społem” ZSS.
Dyskusja nad sprawozdaniami.
Powzięcie uchwał dotyczących:
a) zatwierdzenia sprawozdań i bilansu za 

rok 1972 oraz udzielenie Zarządowi i Ra­
dzie Spółdzielni skwitowania,

b) uchwalenie kierunków rozwoju Spół­
dzielni na rok 1973.

Podział czystej nadwyżki za rok 1972.
Uchwalenie zmian w regulaminie Rady 
„Społem” Poznańskiej Spółdzielni Spożyw­
ców.
Wolne wnioski, dezyderaty, zobowiązania, 
dniach od 9—21 kwietnia 1973 r„ codziennie

z wyjątkiem sobót i niedziel w godzinach od 8— 
14 w biurowcu „Społem” PSS w Poznaniu, przy 
ul. Czerwonej Armii nr 40 — 10 ptr., pokój 1604 
— wyłożony zostanie do wglądu bilans Spółdziel­
ni, na dzień 31. XII. 1972 r. oraz rachunek wyni­
ków za okres od 1. I. do 31. XII. 1972 r. 2729-K1

Sprzedam Syrenę 104, rok 
produkcji 69. Tel. 742-86,
wewn. 85. 41784g
Sprzedam Warszawę M-20, 
cena 17.000 zł. Stanisław 
Samol. Eronikowo 35, po-
wiat Kościan.

• Lokale
3®»p

pocztowa 19. 39453g
Sprzedam działkę z dom- 
kiem pokój i kuchnia, bli 
sko tramwaju. Informacja 
— Husarska 11 m. 18, od 
godz. 17, względnie oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 38852g.
Sprzedam działki budow­
lane. Kaźmierczak, Kęp­
no, Wieleńska 17. 346p

Okazyjnie sprzedam do- 
mek, pokój, kuchenka, o- 
gród, dużo drzew owoco­
wych, Poznań, przy tram 
waju, cały wolny, cena 
35.000 zł. oferty „Prasa”, -
Grunwaldzka 19 dla 4O999g

Zguby • Różne
Zaginął mały czarny pie­
sek, białą plamką na kar 
ku, podpalany — 22. III. 
73 r. Proszę odprowadzać 
z.a wynagrodzeniem. Adres 
— Jamrozik, Matejki 47 
m. 1. « 41620gpr

Młode małżeństwo, przyj- 
mie dozorstwo, warunek 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa", Grunwaldzka 19 dla 
38853g.

29 marca, zaginął pies brą 
' zowy, wyże! gładkowłosy. 
Ostrzega się przed kup­
nem. Wiadomość, Poznań,
Reya 5 m. 41740g

Wezmę w dzierżawę mie­
szkanie z lokalem lub bez 
— na warsztat. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 38868g.

Naprawa, również sprze­
daż: okulary słuchowe, go 
lacki elektryczne 1 noże 

■zapasowe, zmechanizowa­
ny sprzęt domowy. War­
sztat elektromechaniczny, 
Poznań. Winogrady 31. te-
lefon 536-67. 38443g

PROF. DR MED.

ADAM STRASZYŃSKI
b. wieloletni Kierownik Kliniki Dermatologicz­
nej AM w Poznaniu, b. członek Komitetu Nauk 
Klinicznych Wydziału VI PAN, członek hono­
rowy Polskiego Towarzystwa Dermatologiczne­
go, członek Wydziału Lekarskiego Poznańskie­
go Towarzystwa Przyjaciół Nauk, b. przewod­
niczący oddziału poznańskiego Polskiego To­
warzystwa Dermatologicznego, autor wielu prac 
naukowych, odznaczony Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski, odznaką „za wzoro­
wą pracę w służbie zdrowia” i „złotą odznaką 

honorową za zasługi w rozwoju miasta
Poznania”

Zmarł dnia 2 kwietnia 1973 r. po długich 
1 ciężkich cierpieniach w wieku lat 79.

Dermatologia polska traci w osobie Zmarłego 
wybitnego naukowca, lekarza i wychowawcę 

. Pokoleń lekarskich. Jako kierownik Kli­
niki był najszlachetniejszym i sprawiedliwym 
przełożonym, życzliwym dla wszystkich pra­
cowników Kliniki, stąd pamięć o Nim zachowa­
my na zawsze.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu junikow- 
skim dnia 5 kwietnia 1973 r. o godz. 13.40.

Pracownicy Kliniki Dermatologii 
Instytutu Chorób Układu Nerwowego 

i Narządów Zmysłów.

Dnia 2 kwietnia 1973 r. zmarła opatrzona Sa­
kramentami św.

MARIA itOPROWIAK
Pogrzeb odbędzie się DZISIAJ tj. w ŚRODĘ, 

o GODZ. 14, na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążone

dzieci z rodzinami i siostry
41896g

Dnia 1 kwietnia 1973 r. zmarł nagle zasłużony 
pedagog i wychowawca kilku pokoleń

Kol. CZESŁAW BORUCKI
były wieloletni Kierownik Szkoły podstawowej 
w Pobiedziskach. Odznaczony Złotą Odznaką 

ZNP i Krzyżem Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się 4 kwietnia 1973 r. 
o godz. 1.7, w Pobiedziskach.

Wyrazy głębokiego współczucia Żonie i Ro­
dzinie Zmarłego

składają

419688 gl UHHngrgiaBi

Ognisko ZNP, Dyrekcja 1 Rada Pedagogiczna 
Szkoły Podstawowej w Pobiedziskach.

^^^^18^

Dnia 2 kwietnia 1973 r. zmarł, śp. 
PROF. DR HAB.

ADAM STRASZYŃSKI
emeryt. Kierownik Kliniki Dermatologicznej ' 

Akademii Medycznej w Poznaniu.

Doszła nas spóźniona wiadomość, że dnia 
3 września 1972 r. zmarł w Lasku, przeżywszy 
lat 77, po krótkiej chorobie

mgr farm. SZCZEPAN FLORCZAK

Uroezyste pożegnanie Zmarłego odbędzie się 
we czwartek, 5 kwietnia 1973 r. o godz. 11.30, 
w Collegium Medicum

były wieloletni 1 ceniony kierownik Apteki 
Szpitala Miejskiego im. J. Strusia w Poznaniu.

Pogrzeb tegoż dnia o 
fzu na Junikowie, 
. ° czym zawiadamia 
bólu

(ul. Fredry 10).
godz. 13.40, na cmenta-

pogrążona w głębokim ?!

tJMBBP1

ŻONA ।i b” 
Ś2£00g^

Dnia 3 kwietnia 1973 r. zakończył swe praco- 
wjte życie, przeżywszy lat 74, nasz ukochany 
ojciec, teść i dziadek, śp.

FRANCISZEK NOWAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 6 kwietnia 1973 r. 

niJ°dZ‘ ll0'3'0’ z kaplicy cmentarnej na Górczy-

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

Pochowany w grobowcu rodzinnym w Buczku.

Rada zakładowa, POP, Dyrekcja 
Szpitala Miejskiego im. J. Strusia w Poznaniu. 

3291-K1

W dniu 31 marca 1973 r. zmarł odznaczony
Złotym Krzyżem Zasługi, medalem X-lecia 
i odznaką honorową za zasługi w rozwoju 
jewództwa poznańskiego

były

W 
nego

Zmarłym straciliśmy zasłużonego i 
działacza.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 
czucia.

poznań, ul. Kolejowa 53 41985g
Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP 

i współpracownicy.

uwaga:
Natychmiast po otrzymaniu świadectwa ukoń­

czenia klasy 8 SZKOŁY PODSTAWOWEJ nale­
ży je złożyć w sekretariacie szkoły.

Zapisy przyjmuje się od dnia 1 kwietnia do 
dnia 15 czerwca br. .z gmachu szkoły, ul. Dzier­
żyńskiego 190 — II ptr. pokój 205.

Nię przyjmuje się podań niekompletnych — 
Zapisy odbywają się codziennie od 10 do 15. 
w soboty od 19 do IŁ

Termin ogłoszenia listy przyjętych zostanie 
podany w dniu złożenia świadectwa.

W przypadku większej ilości zgłoszeń decy­
dują oceny świadectwa szkolnego lub egzamin 
konkursowy.

Uprawnienia absolwentów szkoły: po 3 latach 
nauki w ZSZ absolwent otrzymuje tytuł zawo­
dowy obranej specjalności wraz ze Świadec­
twem uprawniającym do ubiegania się o przy­
leć.e do 3-letniego Technikum Zawodowego.

Po 4 latach nauki w Liceum Zawodowym, ab­
solwent otrzymuje tytuł zawodowy: „mechanik 
obróbki skrawaniem” i świadectwo ukończenia 
szkoły średniej.

Nauka w ZSZ trwa 3 lata Uczniowie w czasie 
nauki pobierają następujące wynagrodzenie 
miesięczne: w pierwszym roku nauki 150.— zł., 
w drugim roku nauki 320.— zł. i w trzecim ro­
ku nauki wynagrodzenia godzinowe w najniż­
szej kategorii płac (około 600 zł. miesięcznie).

2669-KI

Siatki parkanowe, na klat 
ki i sita, polecam. Czer­
wonej Armii 23. 385G8g

Wydzierżawię lub kuplę 
lokal, warsztat lakierni­
cze - samochodowy. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 36596g.

® Matrymonialne

Rozsądną 1 przedsiębior­
czą absolwentkę wyższej 
uczelni do lat 26 lub koń 
ezącą studia ogrodnicze 
lub plastyczne studentkę 
pozna w celu matrymo­
nialnym przystojny, ener 
giczny, dobrze sytuowany 
mgr inż. w wieku . 31 lat. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 40649g.

Wdowa inteligentna, nie­
zależna, z mieszkaniem — 
pozna odpowiedniego pa­
na w wieku 50—60 lat. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 38522g.

Samotna rencistka lat 60, 
sytuowana — pozna ren­
cistę z mieszkaniem. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 38561g.

Poznanianka panna,
wzrost 168 cm( wykształ­
cenie średnie, ładna, miłe 
go usposobienia, z braku 
znajomości pozna odpo­
wiedniego kawalera w wie 
ku od 23—26 lat. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra
sa
36609g.

Grunwaldzka 19 dla

Ludmiły 35.

WIKTORIA GŁOWNA TOMASZ PILUJSKI

418838

Pogrążona w smutku

MARIA TABAKA

W smutku pogrążona

41746gpr

Poznań, wl. Skromna.

419028BRU

Po­

cenio-

współ- Strapiona

Poznań, Tęczowa 37 m. 1.
41922 C

Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 kwietnia 1973 r. 
o godzinie 11.55, na cmentarzu na Junikowie.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 4 kwietnia 1973 r. 
o godz. 16, z kaplicy cmentarnej w Miłosławiu.

Panu pokój nlekrępujący 
wynajmę. Osobne wejście.

Przyjmę panie na pokój 
w Luboniu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
335p.

Z żalem zawiadamiamy, że zmarła nasza dłu­
goletnia pracownica

PRL 
wo-

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa 
oraz pracownicy 

Ośrodka Walki z Gruźlicą.

Szczecin! Duży pokój z 
kuchnią, I ptr. — zamie­
nię na mieszkanie w Po­
znaniu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 413838

PAWEŁ WOJTASIAK
z-ca dyrektora Wojewódzkiej Stacji 
gotowia Ratunkowego w Poznaniu.

4- W dniu 2 kwietnia 1973 r. odeszła na zaw- 
I sze nasza ukochana mama, teściowa i ba 
bunia, śp.

33840g

MARCIN WALIGÓRSKI

W głębokim smutku pogrążona

41885-gLuboń 3, ui. Długa 66.

szwagier i wujek,chany ojciec, brat,

NAPIERAŁALEON
się dnia 4 kwietnia 1973 r.Pogrzeb odbędzie

o godz. 13.05, na cmentarzu janikowskim.

W glębąkim smutku pogrążona

żona z rodziną

41888gPoznań, Dzierżyńskiego 275.

Pogrążony w smutku
mąż z rodziną

Przeźmierowo, pow. Poznań.

piątek, dnia 6 kwiet­
na cmentarzu na Ju-

sie w 
10.25,

ukochany 
życia ko­
łat 58

Pogrzeb odbędzie się w dniu'5 kwietnia 1973 r. 
o godz. 15.30, na cmentarzu parafialnym w Ża- 
blkowle.

JANINA GŁOGOWSKA 
właścicielka b. Szkoły Sulerzyskiej - Glogow-

tDnia 1 kwietnia 1973 r. odeszła od nas na 
zawsze nasza najukochańsza córka, siostra, 
ciocia i szwagierka, śp.

4. W dniu 2 kwietnia 1973 r. po długich cier-
I pleniach zmarła, opatrzona Sakramenta­

mi św. nasza najdroższa matka, teściowa, bab­
cia, prababcia, przeżywszy lat 89, śp.

JOZEFA ADAMCZAK
z domu Schroter

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 kwietnia 1973 r. 
o godz. 13, na cmentarzu komunalnym Miłosto- 
wo.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

4- W dniu 1 kwietnia 1973 r. zmarł ukochany 
1 ojciec

ZYGMUNT BOLESŁAW
KRZY2OSTANIAK

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5 kwietnia 1973 r. 
o godz. 10.25, z kaplicy cmentarnej na Juniko- 
wie. *

W smutku pogrążony

ANTONINA BUKSZ
z domu Michalak

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5 kwietnia 1973 r. 
o godz. 10.50, na cmentarzu górczyńskim.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
2 kwietnia 1973 r. po długich i ciężkich cierpie­
niach zmarł w wieku 73 lat, nasz ukochany 
mąż, ojciec i dziadek, śp.

898-K2

b. uczestnik I i II wojny światowej, b. pow­
staniec wielkopolski, b. więzień Gross-Rosen, 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Odro­
dzenia Polski, Wielkopolskim Krzyżem Powstań­
czym, Złotym Krzyżem Zasługi oraz wieloma od­
znaczeniami wojskowymi polskimi i zagranicz­
nymi.

Pogrzeb odbędzie się we Wrocławiu w dniu 
5 kwietnia 1973 r. o godz. 13, na cmentarzu św. 
Wawrzyńca przy ul. Bujwida.

tDnia 2 kwietnia 1973 r. zmarł po ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św. 
nasz najdroższy kochany ojciec, teść i dziadek, 

przeżywszy lat 77

tDnia 31 marca 1973 r. zmarł mój 
mąż, najdroższy przyjaciel mego

T Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
2 kwietnia 1973 r. zmarła w wieku 87 lat, po 

długich 1 ciężkich cierpieniach, opatrzona Sa­
kramentami św. moja najtroskliwsza i najdroż­
sza żona, nasza ukochana siostra, ciocia i szwa- 
gterka, śp.

z SULERZYSrflCH

skiej, nauczycielka 
odznaczona Złotym 

żem za Walkę o 
Pogrzeb odbędzie 

nia 1973 r. o godz. 
nikowie.

wielu pokoleń młodzieży. 
Krzyżem Zasługi oraz Krzy- 
Polską Szkolę na Śląsku.

419648



Łatwiej zapobiegać Z Kiszkowa do 26 kraiówKWIECIEŃ
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Srode

£

Izydora, 
Wacława

Słońce: 5.23—18.36

TEATR7 3
W POZNANIU

POLSKI — g.
NOWY g.

19 „Ożenek”.
17 „Tajemniczy

/PERA —
P

OPERETKA — 
uśmiechu”.

MARCINEK — 
pana Bajki”.

.Zemsta P to-

g. 19 „Kraina

g. 10 i 17 „Bajki

W WOJEWÓDZTWIE

KALISZ: „Uciekla mi przepiórecz 
ka

OSTRÓW: „Między ustami a 
brzegiem pucharu”.

KINA
CHODZIEŻ Noteć: „Smak zem-

CZARNKÓW: „Zaproszona”.
GNIEZNO Lech: „Woda życia”; 

Polonia; „Śmierć czarnego konsu­
la”.

GOSTYŃ: „Czarownica z ba- 
Cien”.

JAROCIN: „Minuta milczenia”.
KALISZ Kosmos 

pięknym krawacie”
,Człowiek w

Oaza
państwa Bories”; Stylowe 
eźyna z gór”.

KĘPNO: „Waterloo”.

„Dom 
,Dziew

KŁODAWA- „Powrót z frontu”. 
KOŁO: „Dom wampirów”.
KONIN Górnik: 

Wa zdrajcv”.
KROTOSZYN: , 

dak”.

Oto jest gło-

,Był sobie łaj-

KÓRNIK: „Lala”.
LESZNO: „Gangsterski walc”.
MIĘDZYCHÓD: „Kopernik”.
NOWY TOMYŚL: „Tylko dla or 

łów”.
OBORNIKI: „Sklep z modelka-

OSTRÓW Roma: „Człowiek stam
tąd”; Słońce: „Spalony las”.

OSTRZESZÓW: „24 godziny 
4cia kobiety” .

PIŁA Sokół: „Niebieski 
pierz”; Iskra: „Tylko wtedy

z ty

sie śmieję' 
czarnym

żoł- 
Rdy

Koral: „Biały ptak z
znamieniem” ,Hełm

Aleksandra Macedońskiego”.
PLESZEW Hel: „Waterloo”; Plu 

ton: „Pilot helikoptera”.
RAWICZ: , 
ROGOŹNO: 

idzie”.
RYCHTAL:
SŁUPCA: ,

.Posłaniec”.
„Daleko na zacho-

„Queimada”.
.Poskromienie złośni-

ŚRODA: „Najlepsza kobieta mo­
jego życia”.

SZAMOTUŁY: „Dwanaście krze-

ŚREM Klubowe: „Lekcja odwa­
gi”; Słonko: „Staroświecki dra­
mat”.

TRZCIANKA: „W cieniu giloty­
ny”.

TUREK: „Ostatni wojownik”.
WAGROWIEC: „Temat 

Wielkie opowiadanie”.
na nie-

WOLSZTYN: 
Hoeue’u”.

WRZEŚNIA: 
nym deszczu”.

,Ballada o

,Spacer w

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON

Clable’u

wiosen-

g. U-19
„Odbudowa Zamku Królewskiego 
w Warszawie” i „Szlak orlich 
gniazd”.

RADIO

PROGRAM I: 8.05 U przyjaciół; 
8.10 Melodie 7 stolic; 8.35 Tango, 
walc, charleston; 9.05 Dla kl. I i 
II (wych. muzyczne) „Kto zga­
dywał, a kto rozpoznał?”; 9.38 Mo­
skwa z melodią i piosenka słucha­
czom polskim; 9.45 Ludowe melo­
die znad Dunaju; 10.08 Film, musi­
cal, operetka; 10.40 Co słychać w 
świecie; 10.45 Muzyczne migawki 
festiwalowe; 11 Muz. z Monte Ver- 
de; 11.25 Przezorny zawsze ubez­
pieczony; 11.30 Przeboje Pragi i 
Bukaresztu; 12.20 „Skowronek śpię 
wa, słowiczek nuci”; 12.30 Konc. 
życzeń; 12.50 Na estradach Buda­
pesztu: 13.25 Radiowy Poradnik 
Rolnika: 13.35 „Od Domenico Mo- 
dugno do Gianni Morandi’ego”; 14 
Alert dla biosfery felieton; 14.05 
Mistrzowie operetki — K. Milloec- 
ker; 14.30 Sport to zdrowie; 14.35 
Jazz lekki, łatwy i przyjemny; 
15.05 Koryfeusze klasycyzmu; 15.30
Listy z Polski 
jaźni: Węgry;

15.35 Estrada Przy
16.10 „Piosenki do

słów Ernesta Brylla”; 16.30 
tronom”; 17 Studio Młodych

Strażackie współzawodnictwo
Każdego roku pożary we 

wsiach i osiedlach przynoszą 
naszej gospodarce wielomilio­
nowe straty. Jak wykazały ba­
dania (prowadzone przez eks-

Mając powyższe na uwadze, 
Zarząd Główny Ochotniczych
Straży Pożarnych, Komenda

pertów Komendy
Straży Pożarnej)

Głównej 
większość

tego rodzaju wypadków po_ 
wstaje na skutek nieostrożne­
go obchodzenia się z ogniem 
lub lekceważenia najbardziej 
elementarnych przepisów prze­
ciwpożarowych, w tej sytuacji 
szczególnie cenne wydaje się 
rozszerzanie oddziaływania za­
wodowych i ochotniczych stra­
ży pożarnych w zakresie wdra 
żania bezpieczeństwa pożaro­
wego, na mieszkańców wsi i 
osiedli.

moim
Z komunikacją 

nadal źle
Mówi MICHAŁ

WICZ 19-letni
BANASZKIE-

pracowmk
ZMPG „Stomil" w Środzie.

— Jestem mieszkańcem Środy 
od urodzenia. Od wielu lat ob­
serwuję zmiany zachodzęce w na 
szym mieście. Powstały tu nowe 
zakłady przemysłowe, poważnie 
wzrosła liczba ludności. Wszy­
stko byłoby dobrze, gdyby nie 
pewne problemy, utrudniajęce ży 
cie mieszkańców. Chcę fu poru­
szyć jeden z nich — nader do­
kuczliwy, a mianowicie sprawę 
— komunikacji miejskiej.

Środa jest miastem liczęcym o- 
becnie ponad 16 tys. W ostatnich 
kilku latach znacznie się rozro­
sło, przybyły mu nowe osiedla, 
na przeciwległych jego krańcach 
usadowiło się kilka zakładów 
przemysłowych. Problem leży w 
tym, że pomimo znacznej rozbu­
dowy miasta nie uczyniono do 
tej pory nic by polepszyć jego 
wewnętrznę komunikację. Jest to 
tym bardziej dokuczliwe, że wie­
lu ludzi dojeżdża codziennie z 
bliższych i dalszych okolic do 
pracy i szkół — koleję lub auto­
busami. Dworzec kolejowy odle­
gły jest od centrum miasta o po­
nad 2 km., a śródmieście Środy 
dzieli od wspomnianych zakła­
dów przemysłowych prawie taka 
sama odległość. Wiele czasu mu 
szę ludzie tracić na dojście z 
dworca kolejowego czy przystań 
ku autobusowego do swego miej 
sca pracy, nie mówięc już o 
zdzieraniu obuwia na wyboistych 
i błotnistych peryferyjnych uli- 

icach. Istnieje w Środzie co praw 
|da około 50 prywatnych taksó­
wek, z których kilka ma swój sta 
ły postój na dworcu kolejowym 
i przystanku autobusowym (dwór 
ca PKS Środa nie posiada) — ale 
to nie rozwiązuje sprawy, bo 
przecież niewielu ludzi stać na 
dojazdy do pracy taksówkami. 
Moim zdaniem władze miejskie 
powinny pomyśleć o uruchomie­
niu na trasie dworzec kolejowy 
— peryferyjne osiedla i zakłady 
przemysłowe, jednej miejskiej 
linii autobusowej. Autobusy mo­
głyby zresztą kursować choćby 
tylko w jakichś określonych go­
dzinach.

Główna i Państwowy Zakład 
Ubezpieczeń rozpisały stałe 
współzawodnictwo o tytuł ,,Naj 
lepszej OSP w powiecie i wo­
jewództwie” oraz „Najlepszego 
oddziału powiatowego w woje­
wództwie i kraju”. Do cało­
rocznego współzawodnictwa z 
terenu naszego województwa 
przystąpiło ok. 1450 OSP z 
powiatów: Gostyń Kępno, Ko­
nin, Kościan, Leszno, Oborniki, 
Ostrzeszów, Poznań, Pleszew, 
Rawicz, Słupca Wągrowiec i 
Wolsztyn. Przewodniczącym 
Wojewódzkiej Komisji Współ­
zawodnictwa jest Zbigniew 
Widelicki — dyrektor oddziału 
wojewódzkiego PZU.

Wśród kryteriów ocen OSP, 
biorących udział we współza­
wodnictwie, znajdują się takie 
wymogi, jak np. objęcie sta­
łym dozorem prewencyjnym 
50 gospodarstw rolnych na te­
renie działania OSP, udział w 
czynach społecznych, zwłaszcza 
przy budowie (względnie napra 
wie) urządzeń wodnych oraz 
łączności telefonicznej (nie­
zbędnych przy ewentualnej 
akcji gaśniczej), zorganizowa­
nie we wsLupieki nad dziećmi 
w okresach nasilonych prac 
polowych. objęcie działalnością 
przeciwpożarową (kontrole za­
pobiegawcze, patrole leśne itp.) 
kolonii i obozów letnich. Wśród 
kryteriów znalazły się również 
zadania, obejmujące działal­
ność kulturalno-oświatową, po­
gadanki, wystawy, turnieje, 
ąuizy itp.

Każde ze stawianych zadań 
punktowane jest wg różnej 
skali ocen. Od ich ogólnej su­
my odejmuje się jednak bar­
dzo wysokie ilości punktów za 
każdy pożar, który wybuchnie 
na , patronackim” terenie OSP 
w bieżącym roku, spowodowa-

ny nieostrożnością dzieci i do­
rosłych, wadą urządzeń ogrzew 
czycłj i kominów — o ile OSP 
nie podjęła działań celem po­
prawienia niedomogów.

Ponad połowa wielkopolskich 
OSP zgłosiła swój udział we 
współzawodnictwie o niebaga­
telnym znaczeniu. Jego rezul­
tatem nie zawsze będą pierw­
sze lokaty w obydwu grupach- 
Zdobyczą biorących w nim u- 
dział strażaków-ochotników 
będzie natomiast mniejsza licz­
ba pożarów, lepsze zabezpie­
czenie zagrody, ocalone hekta­
ry lasów, (ask)

,Me- 
,Ra-

Piekarnia—gigant 
już produkuje

Mianem giganta, określa się 
piekarnię, wzniesioną na tere­
nie nowej bazy Gminnej Spół­
dzielni w Obornikach przy ul. 
Polnej. Jest to bowiem naj­
większa obecnie piekarnia GS- 
owska w kraju, wybudowana 
kosztem prawie 6,5 min zł. 
Uznano ją jednocześnie za naj­
nowocześniejszą, gdyż więk­
szość prac wypiekowych jest 
zmechanizowana i częściowo 
zautomatyzowana.

Produkcję w tym okazale 
prezentującym się zakładzie 
uruchomiono w bm. i od kilku 
dni nie ma już w rejonie dzia­
łania obornickiej GS częstych 
do niedawna — kłopotów z na­
byciem chleba czy bułek. Wy­
pieka się tu dziennie ok. 6 ton 
bardzo dobrej jakości pieczywa 
i wyrobów cukierniczych. Za­
dowoleni są nie tylko miesz­
kańcy okolicznych wsi ale i 
stolicy powiatu, na zaopatrze­
nie której przeznacza się część 
produkcji.

W kwietniu br. GS otworzy 
w Rynku w Obornikach włas­
ny sklep piekarniczy, (bop)

Szerokim frontem rusza
budownictwo w Kórniku

Po 28 latach trudności mie­
szkaniowych Kórnika, bieżący 
rok zapisze się złotymi zgłos­
kami w historii tego miasta. 
Głód mieszkaniowy potęgo­
wał się wskutek przyrostu na 
turalnego oraz systematycznej 
likwidacji starych, kilkuset-

Prztyczek

Pomysł wart 
...mandatów
Znacznie ułatwiają sobie 

hodowlę kur, kaczek i gęsi 
niektórzy posiadacze ogród 
ków przydomowych przy 
ul. Stefanowicza w Oborni­
kach. Nie czynią tego jed­
nak stosując np. mechani­
zację, lecz w sposób dość 
uproszczony. Od dłuższego 
mianowicie czasu rozwiązu 
ją problem karmienia, wy­
puszczając drób na... znaj­
dujące się wzdłuż Ulicy 
trawniki. Trudno się dzi­
wić, że zieleńce, z piękny­
mi krzewami róż, wygląda 
ją coraz mizerniej i za­
miast zdobić — szpecą mia 
sto.

Pomysł z wykorzysta­
niem trawników jako zaple 
cza paszowego wart jest 
więc ... mandatów, (bop)

letnich domów, grożących za­
waleniem się. Z funduszu rad 
narodowych nie stanął żaden 
budynek. Z zakładów pracy, 
tylko Zakład Dendrologii i Ar 
boretum PAN wybudował kil­
ka domów dla swoich pracow 
ników. Powstało też kilkadzie 
siąt domków jednorodzinnych. 
W roku 1964 pierwszy blok 
Spółdzielni Mieszkaniowej dał 
mieszkania 36 rodzinom, ale 
była to przysłowiowa kropla 
w morzu potrzeb ludności.

Przez ostatnie lata czyniono 
usilne zabiegi o budowę 4 
bloków. Starania te uwieńczo 
ne zostały sukcesem. Bieżący 
rok przyniesie dzięki temu zna 
czne rozluźnienie zagęszczenia 
mieszkań. Ponadto dzięki usil 
nym staraniom władz miej­
skich w roku 1975 rozpocznie 
się budowę kanalizacji sartitar 
nej w mieście.

Natomiast pod budowę dom 
ków jednorodzinnych miasto 
przeznaczyło 200 działek. 
Prawdopodobnie można będzie 
je nabywać w drugim półro­
czu br. Również w bieżącym 
roku Gminna Spółdzielnia roz 
pocznie budowę wielkiego lo­
kalu gastronomicznego z ho­
telem. (sn)

W Punkcie Odbioru i Prze- 
chowu Ziemniaków w Kiszko­
wie ziemniaczana batalia ą? 
pełni. Jest to jedyny-w woje- 
wództwie poznańskim zakład 
gnieźnieńskiej Centrali Nasien 
nej, która poza przygotowy. 
waniem sadzeniaków, specjaii- 
zuje się w przygotowywaniu 
ziemniaków jadalnych na eks­
port. Ziemniaki z tego zakładu 
wędrują poprzez Centralę Han 
dlu Zagranicznego POLKOP 
do 26 krajów świata, m. in. do 
Egiptu, Paragwaju, Włoch, Cej 
łonu, Peru i Islandii. Najbar­
dziej poszukiwane są takie od­
miany jak „bintje”, „grata” i 
„amsel”, które mają bardzo 
dobre walory smakowe.

Nowością w działalności te­
go zakładu jest przygotowy. 
wanie 18-tonowych partii ziem 
niaków w workach foliowych 
po 2,5 lub 3 kg dla sklepów w 
Berlinie Zachodnim. Bywa tak, 
że przygotowywana jednego 
dnia dostawa ziemniaków, wie­
czorem wędruje za granicę, a 
już drugiego dnia rano sprze­
dawana jest w Berlinie Za­
chodnim. Pomaga w tym spraw 
ny transport PKS.

A zatem uprawianie inten­
sywnych .odmian ziemniaków 
przez rolników staje się coraz 
bardziej onłacalne, bowiem ce­
na ich jest wyższa, a nasza 
gospodarka wzbogaca się o de­
wizy. (v)

Na zdjęciu u góry: sortowanie 
i oczyszczanie ziemniaków. Zdję* 
cie u dołu; pakowanie I wale­
nie ziemniaków do specjalnych 
worków foliowych z etykietką 

„pakowano w Kiszkowie".
Fot. (2) — J. Chlasta

zewsząd
o wszystkim

Z Leszna
Odznaki

dio-kurier”; 17.15 Zesp. lat 70-tych; 
17.50 „Dom i my”; 18.05 Płyty z róż 
nych stron — Włochy; 18.30 Na­
ukowcy — rolnikom; 18.45 Podwie 
czorek kameralny: 19.05 Muzyka i 
Akualn.; 19.30 Gwiazdy świato­
wych estrad: 20.15 Wizyta w „Stu 
dio 11”; 20.45 Transm. z Mi­
strzostw Świata w hokeju na lo­
dzie w Moskwie (III tercja spot­
kania Polska — Finlandia) oraz 
kronika sportowa; 21.25 Studio Mło 
dych: „Naszym zdaniem” — fel. 
aktualny; 21.33 Konc. chopinowski 
z nagrań Władysława Kędry; 22.05 
Dźw. plakat reklamowy; 22.20 Mo- 
to-sprawy; 22.35 Rytm, taniec, pio 
senka; 23.15 Rytm, taniec, piosen­
ka; 0.10 Program nocny z Wrocła-
wia.

WIADOMOŚCI: 
10, .12.05, 15, 16. 20, 
2.55.

5, 6, 8, 9,
22, 23, 24, 1, 2,

PROGRAM II: 7.35 Temat dla 
wszystkich; 7.45 Gra Mała Ork. Dę 
ta p/d H. Beimcika; 8.35 Studio 
Młodych: „Radiostopem po kraju” 
— magazyn aktualn.; 8.45 Bezpie­
czeństwo na jezdni zależy od nas 
samych; 8.55 Muz. spod strzechy; 
9 Muz. rozrywk.; 9.20 Sceny z 
oper polskich; 9.40 Sgudio Mło­
dych: „Czata” — mag^yn wojsko 
wy; 10 Pisarz i książka — aud. 
o twórczości M. Nowakowskiego; 
10.30 Z estrad i scen operowych 
naszych sąsiadów; 11 Dla kl. VII 
i VIII (wych. muzyczne): „Wzory 
ludowe”; 11.25 Mel. rozrywk.; 11.35 
Pięć minut o wychowaniu; 11.40 
Lekarz przypomina z dr J. Miw 
skim rozmawia E. Zusin: 1150 Od 
Tatr do Bałtyku” — d/vie mel. z 
Lubelskiego; 12.05 Słuchacze piszą 
— my odpowiadamy; 12.15 Wiosna

w piosence; 12.30 Czas dobrych go 
spodarzy; 13 Dla kl. I i II (jęz. 
polski): „Kolorowe listy”; 13.25 Mu 
zyka rozrywk.; 13.35 „Profesor 
Akombak” — opow.; 13.55 Mini 
przegląd folklorystyczny — dziś 
Węgry; 14 Więcej, lepiej, taniej;
14.15 Reportaż literacki: „Lutnicy 
pana Franciszka”; 14.35 Muzyka 
poważna; 15 Zawsze o 15-tej — pro 
gram dla dziewcząt i chłopców: 
15.40 Melodie znad mazurskich 
jezior gra zespół Rozgł. Olsztyń­
skiej; 16 „Alfa i Omega” — przed 
Kongresem Nauki; 17.25 Gawęda 
o literaturze — felieton; 17.50 Ra- 
dioexpress; 18.05 Poznańscy soliś­
ci; 18.20 Na organach gra Schir- 
ley Scott; 18.40 Siadem inwestowa 
nych miliardów; 19 Studio Mło­
dych: „Wędrujący mikrofon” — re 
portaż; 19.15 Język francuski; 19.30 
Teatr PR: „Admirał i jego czart” 
— słuch.; 20.50 Muzyka; 21 Felie­
ton muzyczny J. Waldorffa: 21.50 
Radio — Szkole — aud. dla na-

miecki; 10.35 Przebój za przebo­
jem; 11.05 „Pilna przesyłka do 
Londynu” słuch.; 11.35 Szlagiery
z łezka: 11.45
lina” pow,

.Klaudiusz i Messa
12.20 Chwila mu-

zyki; 12.25 Za kierownicą; 13 Na 
olsztyńskiej antenie 15.10 „Piosen­
ka dla ciebie”; 15.30 Herbatka przy 
samowarze; 15:50 Adagio z Concier
to de 
żart — 
miastem

Aranjuez; 
gawęda:

w herbie

16.05 Krwawy
16.15 Piosenki z 

Budapeszt:
16.45 Nasz rok 73: 17.05 „Tortilla
Fiat” 
fon:

pow.: 17.15 Mój magneto
17.40 Z obu stron

18 Piosenki z różnych
18.20 „Taniec Majów”:

kamery 
obrotów:
18.30 Po­

lityka dla wszystkich; 18.45 Mikro
recital Haliny Frąckowiak: 19.05
„Nędznicy' pow.; 19.35 Muzycz-

uczycieli; 22.05 Konc. Chóru 
głośni Krakowskiej PR;
UIRT. „Ewolucja zwierząt a 
dowisko” — cz. I, wykład 
Carlosa Almaca (Portugalia); 
Poezja, która pomagrf żyć

Roz- 
22.30 
śro- 

prof.
22.40 

— O
poemacie Stefana Fłukowskiego: 
„Oko byka” — mówi Henryk Ła- 
dosz; 23 Ciekawostki Polskich Na­
grań; 23.40 Muzyka węgierska.

WIADOMOŚCI: 3.30, 
6.30, 7.30, 8.30, 11.30, 
21.30. 23.30.

PROGRAM III: 7.30 
doskonały — gawęda:

4.30. 5.30,
13.30, 18.30,

Ryś — kot 
7.40 Muzycz

na zegarynka: 8.05 Mój magneto­
fon; 8.35 Dixieland po polsku; 9 
„Tortilla Fiat” — pow.; 9.10 Concer 
to c-moll na altówkę i ork.; 9.30 
Nasz rok 73; 9.45 Nowe głosy we 
francuskiej piosence: 10 Bongosy, 
congi i marakasy; 10.15 Język nie-

gnetyczna; 12.45 — TV Technikum 
Rolnicze — Zoologia L. 7 „Mięczaki 
i szkarłupnie”: 13.25 —. TV Techni­
kum Rolnicze — Botanika 1. 7 „Pa 
protniki i nagonąęienne”; 14 — Z 
cyklu _ „Wybieramy zawód”; 15.20 
— Politechnika TV — Matematyka 
— kus przygotowawczy — Rozwią­
zywanie trójkątów oraz „Pole trój 
kąta”; 16.30 — Dziennik; 16.40 —
nia młodych widzów Jata jacy
Holender”.— Szkoła Jungów 2000; 
17.10 — Dla dzieci — widów. Tea­
tru Lalek „Tęcza” w Słupsku —

Górski „O zajączku, którv

na poczta UKF; 20 Reminiscencje 
muzyczne — Łabędź na kontra­
basie; 20.45 „Kłamczuch” — słuch.;
21.05 Ze Studia Qualitonu: 21.30 W 
roli głównej T. Chyła: 21.50 Z na­
grań E. Schwarzkopf; 22.08 Gwiaz­
da siedmiu wieczorów -r zespół 
Omega; 22.15 Trzy kwadranse jaz­
zu: 23 Swoje ulubione wiersze re­
cytuje K. Łubieńska; 23.05 W sty 
lu soul; 23.28 Wariacje na temat 
basso continuo z Mszy Jana Se­
bastiana Bacha: 23.50 Gra Janosy 
Korossy.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15. 17, 19. 22.

nie umiał zliczyć do trzech”; 17.35 
— Informacje, towary, propozycje;
17.55 — Sylwetki X Muzy — Da­
mian i Maciej Damieccv (Poznań);
18.25 — „Teleskop”: 18.45— „Ludzie 
ze znakiem „P” — niewolnicy III 
Rzeszy, program dokumentalny;
19.20 — Dobranoc — (kolor) i Dzień 
nik; 20 — „Yuma” — fab. film 
(western) — (kolor); 21.20 — świat 
i Polska — (kolor); 22 — Wiadom. 
sport, i sprawozd. z meczu hoke­
jowego o mistrzostwo świata (gru­
pa „A”) Finlandia — Polska — 
(kolor); 23.10 — Dziennik.

TELEWIZJA J

ŚRODA — PROGRAM I: 8.15 — 
Filmoteka Arcydzieł — „Los czło-

PROGRAM II: 16.50 — Nasze re­
cenzje; 17.05 — Świat w kamerze 
naszych reporterów: Z greckiego 
notatnika; Wyspa Wielkanocna; 
17.35 — Spotkania z Warszawą; 
18.05 — Poezja radziecka — B. Pa­
sternak -7 „Aż do korzenia”; 18.25 
Romanse Rachmaninowa śpiewa 
M. Hristowa-Klimek; 18.45 — Je­
żyk francuski — 1. 39 — cz. II; 19.20

dla działaczy PCK
Podczas Powiatowego Zjaz­

du Delegatów PCK w Lesznie 
wyróżniono odznakami honoro 
wymi, nagrodami i dyplomami 
uznania zasłużonych, długolet­
nich działaczy i aktywnych ho 
norowych dawców krwi. O- 
trzymali je F. Rajewski, K. 
Krawiec, F. Gorynia, M. Ław­
niczak i J. Biernaczyk.

Za propagowanie idei hono­
rowego krwiodawstwa wśród 
braci harcerskiej Szczepu ZHP 
im. mjr. Hubala przy leszczyń 
skim węźle kolejowym, udeko 
rowano sztandar Szczepu złotą 
odznaką „Honorowego krwio­
dawcy”. Warto dodać, iż przy 
Szczepie istnieje harcerski 
bank krwi. Odznaki, upominki 
otrzymali również honorowi 
dawcy krwi ,T. Juszkiewicz, 
W. Paul, J. Ratajczak, H. Mi- 
kpłaiczyk, J. Sterna, L. Szpo-
nar,J. Koniećzek.

Leszczyński Zarząd Powiato
wy 'PCK przoduje w woj. poz
nańskim. Za zdobycie II miej-

Dobranoc i Dziennik 20.05

wieka” — fab. film radź. 
Dla szkół — Historia kl.
„Rok zwvciestwa”; 10.55
szkół - 
miasto'

Historia kl. V

9.55 — 
VIII — 
— Dla 
„Wieś i

11.55 — Dla szkół — Fizy-
ka kl. VIII — Indukcja elektroma'

Wieczór z Naną Mousikouri — fran 
cuski program rozrywk. (kolor); 
20.50 — TV Giełfa Wynalazków; 
21.30 — 24 godziny: 21.40 — Teatr
Kobra Francis Durbridge
„Mellissa” — ode. I: 22.45 — Język 
rosyjski I. 26 — powt.

sca we współzawodnictwie 
międzypowiatowym za 1972 r. 
wyróżniony został dyplomem 
uznania przez władze okręgu. 
Dyplomy uznania wręczono 
również przodującym zakłado­
wym i szkolnym kołom PCK 
Leszna i powiatu, (r)

LEPSZE USŁUGI
WĄGROWIEC. Wartość tego­

rocznych zadań Powiatowej 
Spółdzielni Pracy Usług Wielo­
branżowych przewyższa wyko­
nane w 1972 r. o 1,7 min zł. Wy­
magać to będzie poprawy orga­
nizacji pracy oraz otwarcia no­
wych zakładów usługowych. 
Zmodernizuje się więc już wkrót­
ce gruntownie 3 placówki, a w 
2 polepszy się warunki sanitar- 
ne. Wybuduje się nadto 2 no­
woczesne pawilony usługowe w 
Damasławku i uruchomi się 4 no­
we warsztaty (fryzjerskie, szew­
skie i radiowo-telewizyjny)' 
Zwiększy się również zakres kon 
troli nad zakładami celem uspraw 
nienia ich pracy, prawidłowej 
obsługi klientów oraz stosowa­
nia odpowiednich cenników.

COS DLA GOSPODYŃ
OBORNIKI. Przyszli absolwenci 

Technikum Rolniczego w Obje- 
zierzu wspólnie ze służbę roln^ 
gminy Oborniki, zorganizował 
dla kobiet z tego rejonu cyk' 
szkoleń rolniczych. Złożyły 5’1 
nań 24 pogadanki połączone 1 
projekcjami filmów o wychowie 
piskląt, racjonalnym żywieniu 1 
pielęgnacji bydła oraz higienie 
udoju mleka. Spotkały się one 1 
zainteresowaniem kobiet; oko o 
500 spośród nich zdobyło cenne 
wiadomości fachowe. Szkolenie 
zakończyło się okolicznościowy"1 
spotkaniem z udziałem wie 
gminnych w Popówku. Podobne 
akcje odczytowe prowadzone b? 
dę częściej, (obp)
NIE TYLKO DLA STRAŻAKÓW

WĄGROWIEC. Nowę strażnic, 
przekazano niedawno jedn°s,c$ 
OSP w Niemczynie. Znajduję sl^ 
w niej: garaż, pomieszczenie n 
sprzęt oraz świetlica, która u*11? 
liwic organizowanie różnych 1 
prez oświatowo-kulłuralnych 
mieszkańców wsi i okolicy- 
dobnę rolę spełniać będzie * 
kańczana obecnie remiza w 
kach. W trakcie budowy sa " 
tomiast strażnice w Węgr0'* 
Ruścu, Międzylesiu i Mokro 
sach. (bop)Sir. 6 — GŁOS 4. IV 1973


